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Marsz. Piłsudski przybył do Rumun jS
„ ? i M  mohiiizada” armii litewskiej.

Zadaszenia p. Prezydsnła *}? pitej i R z ^ u  sis o tw a rc i Tsr- 
gów Wschodnich. Nadużycia poborowe zdegraówanegy: sier
żanta w lwowskie]. P. K , U . - Auto z  pa?aż9raniS mnęto do 

rzeki w now. jasielskim. -  Uprowadzenie sanny z  pociągu.
W ęgierską  m ajow ą

PO W R Ó T PREMJIERA BARTLA  
26 RM.

{Telefonem od naszego korespondenta.) 
W arszawa, 20 sierpnia, (s l) P. 

Premjer Rartel, kMcy bawi obecnie 
w Norymberdze, pom aca 2(5 mm. do 
W  arizawy.

PERSJA POSZUKUJE LEK ARZY  
POLSKICH.

;lV:1e f^ in łS K  ,\vh',:'-ny'* .G rzA y  Por/*;
W arszawa, 20^ierjmia. (s l) Kon 

su] perski .zwrócił się do warszaw - 
;fkiej Izby lekarskiej, • proponując 
dla lekarza-Polaka urzędowe stano
wisko lekarskie'w Teherani t z  do
skonały. praktyk;j prywaLnd. Do
tychczas. żaden z lekarzyi sięynidłzglo 
śił. Należy zaznaczyć . żc l\;v-Tehe
ranie od dwudziestu lal jest nadwor 
nym dentystę [>••Mleczarski Polak, i 
IW wodzi mu się lam świetnie.

i n s t y t u c j e  s ę d z i ó w  h a n 
d l o w y c h .

'(Telefonem od ilaszego korespondenta.)
W arszawa, 2(L sierpnia. (st) Min. 

spraw 'ed li-w w i opracowuje projekt 
rozporządzenia w sprawie sędziów 
hanfluwyoh. Mianować ieili .będzie 
iniu. sprawiedliwości co trzy lata 
po 'wysłuchaniu opinji Min. przem. 
j handlu z puórod osób proponowa
nych przez właściwe Izby handlo
we, 'bądź łożona podstawie orzecze
nia zgromadzenia ogólnego sądu 
handlowego. Sędzią handlowym  
może być tylko ten, kto posiada oby
watelstwo polskie i ukończył 30 lat 
życia Sędziowie 'handlowi pełnię. 
«wc obowryżki bezpłatnie.

ftt Modr | Stachowicz „Zakopane*1 Lw ów , Akadem icka -  ł.s g <o  stopień? zS,

TYGRYS G O śriE M  W ESELNYM  
(Do artykuh na stronie (i-tej)

Przesilenie a n f a n  •  M l
Z  P O W O D U  D EM AR GH E FRANCJI I ANGLJI.

W iedeń , 20. s ierpnia. (T ek  G, P .) j ó«tre ' dadjum. Prezes inknislrów L ;ap 
DaSenniki donoszę z Sofii,' że w na- czew udaje się do Warny; gdnie baiwi
stypebwic domarclie- łraricuekocingi.eL-. 

* sildęgo. j«r®WBj«nłc ctnUoiw® ■ Tpmsmft® w
król ńofys celem ztażjma spiuwożda- 
wffi laik jsy-c-bać., unljn, , w » r  zasuwn-

Burow wystosował pasano do Liapc**- 
w a, w  k tó rm  oświa teza, że nie może 
tłloiej praco crafc z  luiiuskein wojny, 
generałem W olkowem , porwę:waż ten, 
przez swe stosunki z organizacją* ma
cedońską, . spowodował demarche nio- 
earsfew. 'R ozes jB H s ię  pokłosiu, że wobec, 
ideilywzńogo stanowiska dw u  innycu
ministrów-, rych ła w fbuchnie przewi- 
lenie.

—— o — —

TYSIĄC AUT ZJECHAŁO DO 
ZAKOPANEGO.

Zakopane 20. sierpnia. (Tel. G. P )  
W  związku z międzynarodowym wyści
giem tatrzańskim zjechało do Zakopane, 
go z Polski i z zagranicy około 1.00® w  
tomobili. Ruch automobilowy na ulicach 
Zakopanego niebywały, wobec, lego za
prowadzono ruch jednokierunkowy.

. .------------o------
MILA N IE SPO D ZIA N K A  d l a  s o - 

OJALIST Ó W  NIEM IECKICH. 
Berlin. 20 sierpnia. (Tel. G. P.) 

Główna komisja wyborcza Rzeszy 
'wykryła poważny błąd w  "błiczenki 
głosów w Prusach ■wscbodTiidh. O -  
ka/ało się, że socjaliści uzyskają 
jeszcze jeden mandat do Reichs
tagu.

PRUSKI KSIĄŻĘ KRW I —  KAPEL
MISTRZEM.

Rytom 20 sierpnia. (Teł. G. P.) Ksią_ 
a s  Joachim Albrecht Pruski, ongiś , wła
ściciel rozległych dóbr na Śląsku, wystę
puję obecnie jako kapelmistrz i kompo
zytor. odbywając tournee w Stanach Zj., 
dokąd zaangażowała go pewna berlińska 
agencja koncertowa.
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POSPIECH, ’Ł JAKIM POLSKA

Kowno, 20 sierpnia, (Te). G. I',) 
■Wczoraj rano przybył tutaj radcil 
Szumła-kowśki, zaopatrzony w  wizo 
w  jazdową, do Kowna, wydaną przez 
poselstwo litewskie w  Berlinie. Na  
dworcu powita! go urzędnik do 
•szczególnych zleceń Ładiszczonaś. O  
godz. 16-tej przyjął radcę Szijńiła- 
kowskłngo prcffijer W&Idemaraś, 
któremu Wysłannik Polski wręczy! 
odpówledź na Ostatnią notę litew 
ską. (Tekst odpowiedzi podaliśmy 
wczoraj, Red.) Ił Cumo \va Ir wala 
kilkanaście minut. Premjer Litwy 
w  rozmowie z radcą Szumlakow- 
skim przyrzekł udzielić mu odpo
wiedzi w  dniu dzisiejszym. Sprawa 
czasu i miejsca p&d jęcia tm owaó  
pakko- litfeWłddieh będzie Ostatecznie 
załatwiona na luMifercncji preinjc- 
ia  WaMcmarasa z radcą Śzumta- 
koWWkim, który -  jak twierdzą w  
litewskich kolach urzędowych —- 
posiada vv tysu kierunku bardzo ob
szerne peiflótfloćtitetwa.

Berlin, 20 sierpnia. (Tel. G. P .) 
■.JBefłitter TagebJ&tti donosi z Ko
wna. iż pospiech, z jakim Polska od 
powiedziała na ostatnią notę litew
ską óliaz fakt przecknia tej noty 
prAes tak wysokiego urzędnika Mitu 
spraw Żdgr., jakim jest p. Sżuńlla- 
kowsżi, wywołał w Kownie wielkie 
wwifenic.

Warszawa, 20 sierpnia, (Tel. G. 
P.) Dzisiejszy „Kurjer Poranny", u- 
maWiająć ostatnią korespondencję 
dyplomatyczną pomiędzy Polską i 
Litwą podkreśla, iż Wobec iiówycb 
wykrętów Waklcmarasa rząd pol
ski dochodzi do ostatnich granic 
dobrej woli wobec Litwy, otwiera
jąc jCśzezC jfedńą alternatywę przy- 
spifesZOnia konferencji polsko - ii- 
(ewskiej prztz przesunięcie terminu 
rókówań na 2$ sierpnia. Radca 
SaUmiakóWski ma nakłonić W aldc- 
maraśa do przy jęciu terminu propo
nowanego przez rząd polski.

Pismo zaznacza dalej, iż odbycie 
konferencji w  Królewcu, w  związku 
z wyjazdem Min. Zaleskiego do 
Paryża jest niemożliwe. Waidem a- 
ras ze względu na niższość „rangi" 
p. Molówki, jako ewentualnego za
stępcy p. Zaleskiego, nie chciałby w 
tej konferencji brać udziału. W  tych 
wafuńkaćłl hienia hadzieji osiągnię 
eia Ostatecznego porozumienia w  
związku Z ostatnią notą.

RZĄD L M tfD W sK l R A D Z I N AD  
ODPOWIEDZIĄ,

Berlin, 20. .sterpniia. (Tel. U. 1'.) 
..Rerlińer TśbgeblniT* dbnoai z Kowna, 
Ze efetó zwołane zoatńio poftaedżenio 
aabimeta litirwzkiego, na tetórem miały 
*ią odbyć obrady nad oópowiedzfią na

W  kolach półki yezmych, jak  tw ie r 
dzi ikopesjwndienit, poglądy na tę spra
n e  b y ły  rołżbtieiżnc. jedn e  czynittilki p o  
Ihycżńe kówdeńsłkiie jpćdK.ieWłt.jii się, 
że rząd litewski JHSfyjtttó jedną z dwóch  
prttpozycyj półwiek, drtugt; oczekują,

W 0 I I  P
sąsiada litewskiego.

W R $ C Ż Y Ł A  Oi>POWIEiDź, ZROBIŁ W  KGWIMIE D U ŻE  W R A ŻE N IE .

żć LłtW a żapropontiie zw a lan ie  kon fe
rencji (lo  K ratew oa m  27, s ie ip ite ,  
to tie  w i a c i e  b y ły  Rd&ufia, żo  wogńlia 
koitferenein pized Redą L ift  Narodów

ddbyć się nie ranie, W każdym raaie 
ąiudteaewają, s>ę, £e otdpowiedś litewska 
zostńjsie dziś jesz?,ze dorę^toa  p. 
Szmal akowetaOfiau,

Dr.

i

Berlin, 20. sierpnia (Tel. Ct. P.;. 
„Osi Espross" donasi z Kutwna o pawo- 
łania na ćwiczenia rocsnJków 1863 do

wraz zkaiL loiuaiczykiem psitc) la ABBnii
szef adjufantury Pm z. Hipitąj, pfk. Zahorski,

(telefonem od naszego feóretpondeńtaj?

Warszawa, 20. sferpńaa. C§1) Na
eateeleeits „polania", który «ta 
iSwaó & WdiSZawy jazex  Afettyk aa 
Ameryki wrss pilotami. Kltezem i kap- 
KawaSozyWdm t o  leeteć Mik.
Sahciski, ssSif adytimlnry PiWSyżUtata.

Rząiitf?j. Tnć pół roba tpJttn p. pułk. 
Zahorski Spisał ntaawę z p, Nowińskim 
k&respaadOTteBi „untóaigu Tribhń&A 
który je&t pełnomocnikiem. p. Adamkie 
Widza z Chicago, iihansnjącśtfo len lo t

43 » 8 » i i N N t  Ł G f I  WARSZAWY DO N. JOM U.

(H>zpoczftó lut & Waridftwy do hs idrkti 
SĄ jednopWoWiśn. Pilot oblićża ożtts 
i.iftżeiotu pnzy n om iu inych  wtirunkach 
dd 42 godziny. Terrhln lotu llattleżiłlio- 
uy jeś i od .zgrotiiddżeiiiiG. odpcirylediiich 
htlKluśżu dregił, sldiadefc, ju-^ycżeni isi- 

iiińje nadzieja uzyskania pfeWtheśo za
siłku od rządu.

Ki 20. fitdiyhifii Cli.i. U. P.). 
jjDk-ithmk Bydgoski'1 doiutój, \t •łiieijit- 
idżnit od illaiorów Um^kAWt^ttpS i Kh* 
halij ofaż kpi. KóWelcafka i Klisia do 
•k»Ul thui sutldsIU yckiego pttSygołóWuje 
s!h ubHfinb żn,ny w Uite-jkeówytb ku- 
łach lołni^ych past SteDn Niiewiitćkł 
ź  Bydyosżczy, Mewitrcki żftnńerż'ii

MINISTER KAFa NDABSs  ŻOBTAfc Z A lI łY .

p l. S e m a r d y A s k i  10.
Tel. 40 62. POW RÓCIŁ.

ii 20. sitfifnkia. (TG. G. P.) 
Agriićjn lldraiśti, dtóaosi t. Atott: Wedle 
d-otyciu-zaśowpeh obltekui w wyijbrach 
d» jSatiańieńiń rkąd niyakai #ięjk*isóSć, 
shotygólaio ZnsCKmn w Atenach, fekło» 
nikaOh, w tfracji i h» Krecie- ślistfey 
iimynrr Wybrafty ZoBtał syn YcniafetóSiar, 
Pangaias pis&padl. INitkdas WytLicrt-ótk
Zabity kfttitai f-rt&z swych praeci«hi. 
Mów b; mi Ufliter KaSannaria. PróAyadżt)- 
nc jest energiczne śledztwo w sprawie 
klubu Pangalisfów. Pangiloe wykaso
wał do Veaiizolioe8 pismo, w  fctdćUta t-a- 
ztmeza, że jego zwolennicy dali stodoły 
WSkatek prswtrkacyiflćga Żachowaisia 
się tlnfett. $!ed>5!,',\o jedsudożo wykazar 
łu, że PahfjalO* stłSglal osobiście, dając 
9 stasiów w Stoint̂  ilumtl.

Ateny, 20. sicłpilfe. (Tel. ii. P.) 
Agencja Ateńska dtoncfei: Wybory od
byty się vr Atenach i w całej Grecji w. 
żdpełnym. sńofećjh. Parlja iTaśĄułUióiw 
nańgół uzyskała więksaość w Atciiaclr.

Piiróiiśie, Si-ltinifcacb i sznflfegu iniiyt-b 
taiitó,t.

Pr»V()U»2MiKkjj},, że na 250 manda
tów, 170 pażypadihie atronnhrlrTC Yfitai- 
861893. PansąMlna i Kafaindżsia pohtcSK 
kctopMrut kl<jt*kę. Ideta rojadistóW 8- 
ti.tymała tyto  kilka gictów. ' TJ<M;ał 
wytoydwy uctetędał zttótiźtińe ‘wskutek 
jfttićbiaijii teiną, nit któĄ obwMe w 
my cii Atoiiac.li choruje ukcło tujjuuu 
osćh.

Ateny, 20. eiciipnid (Tel G. P.) Obli- 
czeńdia dpfconaiTo dziś palmiendżak., że 
w  wyborach YenaaeMóoi uaysba ii cl* 
brzymią większt^ć glcsów- Ostatecz
no wyjńki abaaifl będą jutro wteedenom.

mam

. 1886. Władze wojskowe zapewniają, że 
chodzi ttt tylko o „próbni! mobilizację".

i ” ------------

zacznie sin 3. m a i
W  SZKOŁACH ŚREDNICH, SEMINARIACH I SZKOŁACH ZAWODOWYCH.

Włuttctriii 20. slóiiplua. (Tel. G. P.). 1928/26 w atolach ŁtfdnSob. ogólsao-
PónfeWBiż Vr b ijącym  roku dzień 1 k8»tałcą©yeh, seminazjaoh assuug/cM-
września przypada na sobotę, przeto chich i szkołach zawodcwycn na po
miń. Oświaty pnwctmęło wyjątkfttoo nieilzialek 3. września iuż8.
termin rc»poeitędia roku

KONTROLA W Y N IK Ó W  ZARZĄDZEŃ
SANITARNYCH.

Warszawa, 20. sierpnia. (Tel. O. P,) 
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych po
leciło wojewodom, aby przeprowadzili in„ 
spekcjc, kontrolujące wyniki zarządzeń 
sanitarnych. Lotne inspekcje miast i wsi 
będą przeprowadzać nie tylko lekarze, ale 
i urzędnicy. Inspekcje mają być przepro
wadzano bardzo szczegółowo.

 O-------
CHOLCUA W  POŁUDNIOW YCH  

INDJACH.
Bombaj 20. sierpnia. (Teł. G. P.) Ept- 

dcnija cholery, która wybuchnęła w o- 
kręgu Madras, nabiera, t  każdym dniem 
siły tak, że już przeszło 100 osób zmarło. 
Pośród chorych znajduje się wielu tu ro .  
pejczyków.

ZATONĄŁ PAROWIEC.
Sutiljago de Chili, 20. sierpnia. (Teł. 

G. P.) W  nocy z piątku na sobotę u wvj_ 
ścia rzeki Molin zatonął mały parowiec 
przybrzeżny, przyczem zatonęło 4 pasa
żerów i 3 członków załogi.

KATASTROFA NA STACJI TRZEBINIA.
Warszawa, 20. sierpnia. (Teł. G. P.) 

Unia 19 b. rn. na stacji Trzebinia wsku
tek defektu zwrotnicy wykoleił się pociąg 
łowarewy. Wypadku w ludziach nic było. 

■■ --‘O—
AUTO ZABIJA CZTERY OSOBY.

Londyn, 29. sierpnia. (Tc). G. P.) W  
miasteczku irlańdzkieiń Stitlórgah, samo
chód w  jećhkt w ća!ynt pędzie ita 10Uf, 
przygniatając trzy osoby, W tej liczbie pu- 
licjaata. Pasażerka i policjant ponieśli 
śmierć na miejscu. Dwie inne Ofiary ka„ 
lastfófy zmarły w  szpitalu 

. . .— —o- - —

WYPADEK W  CZASIE WYŚCIGÓW
a u t o m o b il o w y c h .

Berlin, 20. sierpnia. (Tel. G. P.) Pod
czas wyścigów s a m o c 11 o c! o W y o h w  Buc
ków pod Berlinem, jeden z najwybitniej
szych niemieckich aułomobilistów Ilaus- 
ser, jadąc wożeni mUrki „Bugatti", usi_ 
łuwał wymitnąć jadący wóz, lecz zawadził 
o kamień szosowy. Samochód rozbił się. 
Hausser uległ złamaniu nogi, towarzysz 
jego zginął na niicjScll.

OFIARY KATASTROFY ALG IE R 
SKIEJ.

Algier, 20 sierpniu. (Tel. G. P.) 
Urzędowo donoszą, że ofiarami ka
tastrofy w  Dzidżelli padło 5 zabi
tych ii około 200 rtumych, z czego 10 
osób jest poważnie rańnyeb. Kata- 
slrola została spowodowana przez 
trzęsienie ziemi.

SAMOLOT Ó M H Ą L CHŁOPCU  
GŁOWI;;.

Bialogród, 20 sierpnia. (Tel. O, 
P.) W  czasie zawodów lotniczych 
w  Wojwodinie samolot wojskowy 
w którym znajdował się jako pasa
żer korespondent węgierski, zaczął 
spadać. Powodem był fałszywy m a
newr łolnika, wywołany gestem 
przestrachu ze strony dziennikarza.' 
Pilot zdążył wyprostować ‘Samolot, 
jednakże przy lądowaniu skrzydło 
■Sit ino lotu odcięło głowę 14-lehiiciuu 
ohlópeu, który przejeżdżał na rowe
rze.

OFIARY FOSGENU DOMAGAJĄ SIĘ 
ODSZKODOWANIA.

Berlin 19. sierpnia. (Tel. G. P.) 
lagsmorgen“ donosi, że 300 osób, poszko^ 
dowauycli swego czasu w Hamburgu pod- 
e*us wybuchu fosgenu, zgłosiło skargi Wi
dawę przeciw WoIbeiUU Miastu, żądając 
odśMkodowunia za utracone zdrowie i nie- 
zdolność do prac}.
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śniatyn, 20 sierpnia. (Tel. G. P.) 
Pociąg idący z  W ajszaw y na Roz
wadów -  Lw ów  -  Stanisławów, wio  
ząicy Marszalka Piłsudskiego, przy
był tu około godz. 24-tej. N a  dwo
rzec przybyli wojewódzki szef bez
pieczeństwa, rumuński attache w o j
skowy oraz 2 delegatów' poselstwa 
z Rumun jh radca Jeleński i Rogal
ski. Po krótkim postoju pociąg ru
szył przez granicę do Czerniowiec.

Bukareszt, 20 sierpnia. (Teł. G. 
P .) Czynione są przygotowania do 
przyjęcia Marszałka Piłsudskiego 
w  Targoviste. Powita tam Marszał
ka rumuński minister spraw w o j
skowych oraz prefekt miasta, Do 
Targoviste przybędzie również po
seł polski w  Bukareszcie Szembek. 
Pobyt Marszalka w  Targovisfe po
trwa Około 2 tygodnie, przyczeni 
kilka ostatnich dni Marszalek prze- 
będzie w  Bukareszcie, gdzie złoży 
oficjalne wizyty.

Warszawa, 20 sierpnia. (Tel. G. 
P .) Program pobytu ip. Marszalka

asa a

POW RÓT MINISTRA.

Warszawa, 20. sierpnia. (Tel. G. P.) 
Dnia 20. b. ano. Minister Pracy i Opieki 
Społecznej Dr. Jurkiewicz powrócił z ur
lopu i objął urzędowanie.

— O
NOWY WOJEWODA POMORSKI.

lo tm ó , 20- ■sierpnia, (T e l. G. P.)
D ziś p rzyb y ł do Torunia nw w w ńaoo- 
w.ariy 'wojewoda pomonski, p . W iikfer 
Laono!

w — o---- —

ZGON W YBITNEGO PRAW NIKA
POLSKIEGO.

Bruksela, 20. sierpnia. (Teł. G. P.) 
W  Ostendzie ocmarl w 77 roku życia dr. 
Edmnnd Krzymuski b. rektor Uniw. Ja
giellońskiego, wielokrotny dziekan wy
działu prawnego U. J. (Wykładał „teorję 
prawa i filozofię prawa" i dzierżył kate
drę prawa karnego). Cieszył się on nad
zwyczajną popularnością, wśród młodzie, 
ży akademickiej, jako jej szczery przyja
ciel i opiekun.

 O——-
ZJAZD FUNKCJOMARJUS2Y  

PAŃSTWOWYCH.
W arszawa, 20. sierpnia. (T d . G. P .) 

W czo ra j rozpoczę ły  się obrady Z jazdu  
funkcjonariuszy państwowych, i  po
trw a ły  do 20 hm. ■wieczorom. W  p ierw  
szum dn iu  Z jazdu  nssląpilłe o godz. 11 
otwarcie obrad, przemówiieniai, w ybór 
prezyd ium  i kom isyj. D ziś  nastąpiło 
uchw alen ie refcokteyj z& adow yeh i  
"amkntncie Z jazdu.

NAKRYCIE WARSZAWSKICH  
„KOMSOMOLCÓW11.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa, 20. sierpniu, (st.) Wczoraj 

wieczorem urząd .śledczy na skutek o- 
trzyinanych informacyj wkroczył do mie
szkania niejakiego Rutkowskiego przy u_ 
liry Szwedzkiej 7, gdzie zastał zgroma
dzenie członków związku młodzieży ko
munistycznej w liczbie 10 osób. Była fo 
konferencja komitetów dzielnicowych w 
związku z obchodem w dniu 2 września, 
komunistycznego dnia młodzieży. Przy 
wkroczeniu policji uczestnicy poczęli ni
szczyć kompromitujące ich dowody, drąc 
je lub połykając. Rewizja dała obfity ma- 
irrjal dowodowy.

Piłsudskiego w  Rumun j i przewidu
je, iż zabaw: on około 3 tygodni w  
Targoviste i dopiero ostatnie 3 dni 
swego urlopu przeznaczy na wyjazd  
do Bukaresztu i na urzędowe w izy- 
ty. Nastąpi to po powrocie do sto
licy dworu, który obecnie 
baw i częściowo w  Mamai nad 
Czarniom Morzem, częściowo w  Si- 
naia.

Bukareszt, 20 sierpnia. (Tel. G. 
P.) Dziś o godz. 15 p. Marszałek 
Piłsudski przybył do miejscowości 
Perisz, gdzie w  imieniu rządu powi
tany został przez podsekretarza sta
nu w  min. spraw wewn. Tatarescu. 
Licznie zebiana publiczność zgoto
wała p. Marszałkowi owacyjne przy 
jęciee.

-o-

Tegoroczne dożynki w
u p. Prezydenta

ZGROMADZA 30 TTS. WŁOŚCIAN Z CAŁEJ POLSKI. 
(Telefonem od naszego korespondenta.)'

Warszawa, 20. • sierpnia (st)’ Doro
czn ym  zw ycza jem  odbędzie się 26. u- 
Toezystośe dożynek u  P. rrezydenia 
Rzpitsj. U roczystość U  w  bież. roku 
będzie m ia ła  charakter pidniosly. Zapo- 
w-iodziany jest olbrzymi zjazd włościan

Wiedeń, 20. sierpnia,' (Te l- G. P .) 
,,Neue Fr&ie P.rcsse“  podaj© z  Loindy- 
nu: WaadoraoścBi z  Waszyngtonu gło
szą,, 2o ]>rez. Coolidjfo. zaniepokojony 
jest sytuacją, wywołaną przez pakt 
marski francusko-angielski. Coolddigc
sądzi, że amerykańska flota mogłaby 
być przez ten pakt zagrożoną, ponie
waż jest mniejszą od połączonej lloty 
angielskiej i francuskiej. Mówią, że 
rząd! aajeryfcaóski zamierza, nie Wysy-

nmenn
o

SKA. KOJ.E) ELEKTgygWA j

Mie"skie Zakłady Elsktryczns m . Lw ow a,
powferzYjy nam z dn om 1. sierpnia b  r. prawo wyłącznej .. 
eksploatacji reklamy w  tramwajaca lwowskich, którą załatwiać 

będziemy na warunkach następujących:
Plakaty sufitowe dzierżawa od sztuki za cały miesiąc zł. I.F0 
Uchwytki sufitowe. „ „ „ „ „ ‘ 2.50
Reklamy na bram ach

zewnątrz .. ”  „•(>.—
Tabliczki na drzwiach. „ . „ „ ,, „ „ „ 2.—

W e  Lwow ie kursują obecnie 142 wozy tramwajowe, 
a Dyrekcja pracuje nad pow 'ękfszeniem taboru. Ruch pasa- ' 
żerski w  tramwajach lw ów skeh  je d  po W arszaw ie najw ię
kszym w  Polsce, Liczba pasażerów wynosi w  miesiącu około 
2-ch miljonćw a ilość przechodniów, oglądając  ch reklamę ze
wnątrz, niewątpliwie określa się na kilkaset tysięcy dziennie. 
Podczas Targów  Wschodnich frekwencja jest daleko silniejsza, 

Biiższemi. szczegółami służymy na życzenie listownie lub  
ośob ście, dając poradę fachową co do najlepszego przepro
wadzenia danego objektu reklamy.

POWirAiASEHCJA^WUMrłPti-fUIlK^Błjf,*

ODDZIAŁ WE LWOWIE
ULICA  AK ADEM ICK A 14, TELEFON 45-44.

Pi p r e z y d e n t  RZECZYPOSPOLLITEJ
PRZY ZŁOŻENIU ZW ŁO K  GEN. BEMA 

Tarnów, 20. sierpnia. (Tel. G. P.) U- 
roczystość złożenia zwłok generała Be
ma w mauzoleum fułejszem, odbędzie się 
w niedzielę 7 października. Na uroczy
stość tę przybyć ma Prezydent Rzeczy
pospolitej ze świtą i przemówić ze stopni 
mauzoleum po złożeniu trumny między 
filarami.

-_ _ _ o -------

z  całego państwa, z  na jda lszych  jego 
okolic, tak, że  u d zia ł w  uroczystości 
m w zią ć  przeszło 30 tys. ooób. Oprócz 
członków  rządu  bę-dą obecn i n a  uro
czystości rówarież p rzedstaw icie le  kor
pusu dyp lom atycan ęgo .,

s arni z:e i. p i w a  nois i m
ZANIEPOKOJONE ANGL0-FF.ANCU3KIM TRAKTATEM MORSKIM,

ła delegacji na najbliższe posiedzenie 
Kosnłsp przygotowawczej Konferencji 
Rozbrojeniowej w  Genewie. Znawcy 
stosumfców Nsądzą, że  jeże] ii Aniglja i 
F rancja  obstawać będą. rzy. zaw artym  
pakcie, w ów czas widoki rozbrojenia na 
morzu będą bardzo nikłe. jNaisfypca 
B W id iź fa i będzie zmuazoiry1 p rzed łożyć 
kongresowi am eryfcańskjćnru , wielki 
program budowy okrętów vroyenHYCli.

A R E S Z T O W A N IE  B O M B IA B Z A
ii a  g . Śl ą s k u .

Katowice, 20. sieripaida. (T e l. G. .P ) .  
Ubiegłej nocy straż granaczma s d w y -  

dała szajkę, która usiłow a ła  przemycić 
przez: zie loną granicę, koło Bytomiu 
większą ilość dyn.aJniin. Aresztowano 
w Radriankaw ie n iejak iego Łuszczyką, 
k tóry  podobno wykonał ostatnio za
mach bombowy w  Radaaiankiowie. Lusz 
c zyk  stet »a  czele organizacji ferory- 
stycznaj. która w ostatnim czasie u- 
rządziła szereg zamachów bombowych 
na Górnym Śląsku.

U R E G U LO W A N IE  EKSPORTU  
JAJ.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa, 20 sierpnia, (st) Min. 

przem. i handlu opracowało projekt 
przepisów wykonawczych do rozpo
rządzenia Prezydenta Rzplitcj o u - 
regulowaniu wywozu ja j zagranicę. 
Projekt ten opiera się. na następują
cych zasadach: 1) wywóz ja j powi
nien być dozwolony jedynie dla 
firm  zarejestrowanych w specjal
nych wojewódzkich rejestrach przed 
siębiorstw eksportowych, 2) firmy 
te 'będą miały obowiązek sortowania 
ja j według pewnych określonych 
gatunków. W  sprawie tych przepi
sów odbyła się ostatnio w  Min. 
przem. i handlu specjalna konferen
cja z przedstawicielami Izb handlo
wych 'i przemysłowych, organizaćyj 
kupieckich, oraz zawodowych orga- 
nizacyj jajczarskich.

W IELKIE  OSZUSTWO W  BANKU  

LITEWSKIM .
Kowno, 20. sierpnia. (Tek G. P.) W y 

kryła została olbrzymia afera nadużyć w  
państwowym banka litewskim. Śledztwo 
ustaliło, iż nieznani sprawcy podnieśli 
wielki sumy za sfałszowanymi czekami- 
W  aferę zamieszanych jest kilku urzędni
ków banku, którzy wiedzieli o fałszer
stwie. Dokładnej sumy strat nie ustało, 
no, wynosi ona jednak prawdopodobni# 
ćwierć miljoua litów.

MANIFESTACJA PATRJOTYGZNBJ  
ALZACJI.

Visches (A lzacja). 20- steipn ia. 
(Tel. G. P.) O dbyła « io  fu wzruszająca 
uroczystość, będąca żywym dowodem 
przywiązania Alzatczyków do Framcjd.,
Pon iew aż 'ksiądz miejscowy- odmówit 
odpraw,icwia itiaibożeińetwa z okazji 
walk 7. r. 1914. biskup Słros sfooBg* . 
Ifciuch przybył .csobiiśóe w  celu od
prawienia mszy. K ośc io ły  udekiorowane 
były 'barwomii fraiictKkiem ii. P o  n iszy  
h/skńp WY’igł'os-:'ł przom ów ieiiie, w  Dotó- 
rem w  pfownch pod:n!ioBh’ich m ów ił o 
ojczyźnie Francji. Zelbram ■wzruszeni 
zachowaiMatn się i  słowami! biśfciipa, 
zgotowali mu owację.

A JEDNAK KEMAL PASZA SIE ŻENI...
Wiedeń, 20. sierpnia. (Tel. G. P.) Neue 

Erbie Prcsse podaje: wedle doniesień z
Konstantynopola, prezydent republiki lu- 
reckicj, Mustafa' Kerna! Pasza miał pi (»- 
prosić o ręk<; księżniczki Knbrajan, naj
młodszej siostry króla Afganistanu. Król 
miał zaprosić Kemala Paszę, by przybył 
do Kabulu, celem omówienia tej sprawy 
w kole familijnemu
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nowy Rasputin i leuo adiutant filozof.
„ARCYKAPŁAN" KIRIGZENKO GŁOSI TEORJĘ „W YZW u IrENIA PRZEZ GRZECH". —  NOWY CAGLIOSTRO 
FnKEto SADEM SOW IECKA PODAJE SIĘ KOCHANIA KATARZ fNY U  I GŁOSI, ŹE BĘDZIE ŻYŁ 10 W lE - 
*O W . ~  WCIELONY POWTÓRNIE LUDWIK XVI I TYRANJA CZARNEGO TRÓJKĄTA, —  „TOWARZYSTWO

PRZYJACIÓŁ RASPUTINA" 8 JEGO BZKOWSKIE ZEBRANIA.
M oskwa, w  sierpniu.

(ę ) ,4gsa tiS tS " donoszą o odkryciu 
r ilen  naesFWTKiyon s&xt które św iad 
czą. o tern, że w Sow ietach  n iezgorze j 
ró ż  w  epoce caratu k rzew ią  się bujnie 
w szelk ie

psychozy i zboczenia.
(Postępow a M oskw a zasługuje 

dziś ' na m iano „C tom nogrodm ' gdyż 

«abob®B *wtora taro tryu m fy , a ia łssy- 
m  prorocy pociągają tłum y.

W  jednej z lóż zw iązku  ezotery- 
■lAw w Len^tnaradje s tw o w isk o  a rcy 
kap łana zm ifi& Sti

nowoczesny Cagliostro, 
niejak i Astronom  of doktor
praw i czarownik, kuglarz i kleptoman.

O sobliw y ten arcykapłan  zdobył 

sobie ołbraynji roaęło#. P rzysz ło  mu to 
bez z b fW e g o  trudu —  p. HHgśdŁnko 
sawnl się bow iem  do w fcp ca ń  Razpn- 
łó w ,  który jak -wiadomo posiadł „ ta 
jem n ą w ie d ze "  1

ujarzmiania kobiał. ■ ; ijH 
Kiriez&nko miał jn‘i i wirńa. mężczyzn, 
gdyż w  św iątyn i jego odtruwały się c e 
remonie, które badzily zachwyt zaró
w no wśród koM eł, Jak 1 wśród pTasd- 
rtawi(d«U piw węstdoj.

G łów n ym  jego pognocnikiem był 
n ie jak i Otto M ębes, loozof. autor kilku 
potężnych  tom ów z dziedziny  o,;u ’ - 

iyzn .u . Mobes -również w prowadź?!} w 
c zyn  respntrLtewAą teo iję , po
lega  na lent, że grzech  n w ażan y  jest 
za  jed yn y  sporob zjednoczen ia  s*ę ze 
Stwórcą.

W ład ze  scfti(Mfci-e aresztow a ły  Me 
besa —  zjTziiwiło to tych  -wszystkich, 
■którzy m ieli sposobność zapoznaóf-.siii 
„d z ie i im i g rzech u " aowiacfciej repn- 
blsiikjj,,. - 4 h  tym  razem  na o^ n jjjfie  
MHV i s »w *eck i odegrał ro lę mentora 
m oralności pubUtM fcj i to  tern, stowa- 
piowtoj, ^  "w ym ien ione le o zo fy  byty 
podebrm » lę  ptapsooMone d la sow iec

k iego regim u.
fflebo ptfurriony p^żetl' sąd, tonem 

w ym osłym  ośw iadczy ł c p  a jw yp u jo : 
—  Jestem jednym z byłych ko. 

oh ataków carycy Katarzyny, Mówię 
praw dę. Możucig tonie uw ięzić . N:jb o- 
bawwwa się w aa, gdyż pm eśy ję  w «  
«*W jstkudi, Dancm m» będzie żyć je- 
st«w  diaesięó wieków.

W  kółku uzoterysLów CKlbyiwająmMn 
obenutojk

jeaa*e w w vceair
o;J/.iig.;z;ił się orygin a lnym  w yglądom  
ii k la k i L e le * ,* ,  T *v «fcd «ił on, że jagt 
L u dw ik iem  szesnastym, k tóry zstąpił 

ai-a z iem ię  g w o l i . ra tow an ia  Rosji i 
Fnajocji ->d tyranii czarnego trójkąta: 
erleimnu, r e p u b h ta w m u  1 soc ja ta rm .

N a jd ziw n ie jszą  sektą było  „ fv w . 
Przyjaciół Rasputina i Wymbowej". 
C złonkow ie je j zb iera li się w  izdebce 
zajazdu , ukrytego w  gęstw in ie drzew , 
w okolicy  Leningradu, Izdebka u rzą
dzona b y ła  z przepychem , podczas o- 
bnad ctfbowiązyWiSJ:

cetrifimonjeł d w o ja k i 
w śród obecnych fenajd-owali su; pjjż*<l- 
s ląw io iełe  arystokracji rosyjskiej.

W  p rzy leg łe j sa]i odbyw ała  się 
gnata , gdzie „P n zy jacw lo  R asputina '1 
KiateihyiSR intoraBy p ien iężne. M ożna 
b y ło  (utai nabyć za  ptón pieniądze rpa- 
mutełu m ajątek położony nad brzega
mi Woigj, «Hx) 'zametsaek myśliAó&fei w

górach Kaukazu. K łoś sprzedaw ał 
swoją w illę  krymską., tetóiei nie widział 
od lat dziesięcin, in n y  zach w ala ł pałac 
i pairk nś M oskwie. A  każdy z nich za 
pominał' o jfąm , żc  owo pa łac o i  w ille  
ztttmeszkiiłe są i  strzeżone pnzetz czer
w on ych  władców- Rosji.

W-iękiszość ow ych  raspuhnwwych 
p rzy jac ió ł -to

ludww nienormalni,'

którzy wskutek cięideięh .przejść cier
pią na choroby nerwowe.

W edług relacyj IJzwieafSj" pawien 
procent tych wykoł-ejeńców pełnił fur) 
keje wywiadowcać i  pod osłoną bła- 
zeńskrali coremonij rozwijał antyboL 
ezewicką pr opagdjtóę.

B yć maż o jednak, iż  w chodzi tu w  
grę prowefeac]^ zainsceriTizowana przez 
władze.

Rai n s  i f l  s m  w  z m i
Wiedeń, 20. sierpnia. (Tcl. C?. P.) Neu, ! Japonj». Ib „unik Itn podaje Jalej, żc 

cs W . Tagcblalt donosi z N. Jorku za Chi- l władze chińskie mają odwołać posła 
cago Tribune, że rząd nąukiiiski ma za- | chińskiego i wycofać chińskich urzrdni- 
iniar zerwać stosunki dyplomatyczne 2 ‘ ków kousulnrnych z Japonji.

które stanow ić będzie ty lk o  m tagrainą 
część jmowy o spraediaż łwmfiofWą. 
Sprzedaż Irartowa-ccnilraaja-Batfty, o- 
l e w  gaaawych i  olejów  "eMcSch, ro fr  
p e « a » c  saę 15. wrsaSn&a b Ł , O po«dęB  
b en zyn y  i ,  pażdjńenniŁa br. p ray  Syn- 
dykącae .PrzeniMsId Nsiftoiweięt.. we 
Lwowie,

Pried podwyżka cen 
mięsa.
Lwów , 21 sierpnia?..

(jp ) Z  powodu objawiającej się 
w ostatnim czasie zwyżki cen żywe
go towaru rzeźnego i wediiniaa-ze 
zażądali od Magistratu zwołania 
komisji cennikowej. Na odbytem 
wczoraj posiedzeniu po dłuższej 
dyskusji komisja uchwaliła pod- 
wyższyć cenę cielęciny o 20, w ie
przowiny o 20—30 gr. na lęg. Pod
wyżka la pociągnęłaby za sobą tak
że jpodwiesidlie cen wędlin. N a  ra 
zie uchwała nie jest obowiązująca, 
ho wymaga jeszcze zatwierdzenia 
przez Magistrat.

P M  M a , nał ©les ĘCiu M l
ZA PIENIĄDZE OBDARZAŁ MIESZCZKI HRABIOWSKĄ KORONĄ

(Telefonem od easzego korespondenta.^

W arszaw,a, 2 0 . srrapma (s l) N ie- 
żw yk lą  afcćii p^zukadezą, której j^oha- 
tiwiun jest ĄjjBlakra.ti-1 n ien ń frk i łrr. 
vfth Kouigsmark, zajm ują sic sądy w  
W rocłąw iu . lir .  Koni'gsgi‘» k  j j f e d  
wojuą ojiiccr gw ardji, \ g a ftg ja n y  :ą  w ę j-  
'śka za  ..iii(>nJtąc«nicyJlugibv" bojjoro- 
wycJi zaczą ł u p r a w ić  u r ® d e r  spnre- 
tłaży  swojego nazw iska  kandydalkom

do «ta u  m ałżeńskiego. krótkim  cra- 

sśe zdołał' wejść im sisięć rasy w  z w ią 
zk i m a M u M ń  i  romwBść sic, idrzy- 
ynując od kaid&raaowej sw ej pairtuarki 
.po >15«—20 , tys. n »«?ek  udcmieckicli. O- 
prócz tego sądy śca-gają go u  »nsąd*a- 
nia kwestii ua dem  pednrałków , ?.’ kló 
rej olbrzynrae gum y zu ży ł na w łasne 
■cele.

HTursaawa, 20. sitorpnia, (T e l. Cl- P.>? 
W c r ó j  o godzin ie 10-fej- iriejetocaci 

| z;i!końf';^K- sin trzydniowe p.^p®ay 
przedstaw icie li r a fe e r j i  nattow ych 
pod przew odnictw em  pro {. P iła ta , f e -  
jące ii ci celu litw orseaic  Centralnego 
B iura Sprzedaży hartownej benrviny, 
n a fty  i olejów m ineralnych. B ju i#  lo 
rozpoesmio sw ą M K ła ilnęść od  l r w rze
śnia br. i  m ieścić się będzie przy Syn
dykacie Przem ysłu  N aftow ego w e  
Lw ow ie . Z  ch w ilą  u tw orzen ia h u ra  
sprandaż k w ie tn a  posj&zególaryui ra ii-

Ktedyt na budowę ;wow, 
h ii targowej.

Marszawa, 20. sierpnia. (Tel. G. P.V 
Min. pracy Jurkiewicz zgedził pię, aby 
Zakład ubezpieczeń pracowników umy
słowych udzielił gminie m. Lwowa kre
dytu, który ma być przznaczony na bu
dowę hali targowej na pi. Solskich.

l w i  iW R K t n  imano cdrhę
w  poefaga m iędzy Piotrkowem  % Katow icam i.

BARDZO  Z A G A D K O W A  AFERA, -  D W 4 I  P A N O W IE  Z „U S 7pIAJĄ£EiM r‘ 
PAFIE SO SA M I B Y L I H A N D LA R ZA M I ŻY W E G O  T O W AR U .

W a r s z a w ,  20. fciorriaia (Te l. ( I I P . ) .
Wemoraj do kamendutrią dC ieii d w o r 

cow ej w  K atow icach  pnay szedł ;-Sf'iś 
.zd& ncrwęi^iiijy. jagoinść, uhnany w 
Strój podróżny z w a lizk a  w  ręku i o- 
śiyiadc.zyiyr • p: jtó zyw a  sic Hcrmuai 
(M in , koi>i-ec z  B erlin a  i  ze ■ porwano 
niw córkę z  pociągu, V,’ ^ś||s .*h  kje 
w ił  d łu ższy  tw  Polsce i  w H k  ż 18- 
lelnią. córką E lżb ietą w raca ł z W a r 
szaw y przez K atow ice do Berliua.

N:g. stacji w  Piotrkowie w siad ło  goi 
przedziału dw óch jakichś podróżnych,, 
nb iaw ych  bardzo eiagancko. iótors/.y z 

zapytał po angieiskn, czy  irdwio 
■palić. OUizymanjgft odi)C!iviidż*.(pp2y- 
chylną, obaj zapalili cygara. Pb -thwild

K ^ ę ła  ogawniuć p. G.rilna ■ ju ę w ze a w y . 
c ię iim n  s e n n ie .  W y s zed ł » a  koryta-rą 
i po ch w ili soujbjść przeszłą, le c z  gdy 
wctMiP do p rz ed z ie li ,  ogarnęła go'- zmo- 
w u te-lHHnto, że .niemal- momeiiilafflże 
usnął. G dy się zhudizi!', b y ł już ćlzicń. 
Z-auwafNT, że obu pdzóńnyeh niema w  
przedziale, jak  również njęana jego 
córki. P o  d łu ższych  iroazukiwajiiach w  
Hi.clyihr’ pociągu stw ierdził, że  E lza  zn i
kła wraz z  'ubraniem, a -tylko walizka,' 
jej TozoslaJa. Z raoh iljw w au a. c a ły  apa
rat śtedezy. PoB cfe przypuszcza, iż 'm ą  
do czynienia z nuodsynarcdową b w dą 

handlarzy żywym  towarem, grasująuą 
od dJużsgęno czasu aa  teren ie  Potoki.

S c m irizo n iis irtm  nally itezjiu
R A F IN E R JE  PO STR AD AJĄ  P R A W O  SPR ZE D A l^Y  H U R TO W N E J  N A  R ZE C Z  

B IU R A  F R Z Y  S Y N D Y K A C IE  N A F T O W Y M  W E  L W O W IE

acrjopi gogtąuie odjęto. Ifetu tecssoia ł 
będą m ogły  one tylko sprzedaż dotąd- 
K rany ze swych sk ładów  proowincjo

Lwów, 20. sii-crpnla. (T e l. jur, P .) 
W sprawie utworzenia, w e  Lw-Jwio 
Cen.tmJ.ncgo Bń^ra Sprziedwży hurtowej 
bcny.yn i'.śp im y i  .ołojów , dowiiadujenry 

o ile chnclzi o oleje, odnosi się 
fo tylfco <ło olejtów ®azowj,ph i  (dejów  
leiiich; o ile jednak chodzi o oleję 
ins-wwe piężeze, to kwestja ta będań# 
przedmiotem specjalnego pctmenmiento,

0 pomieszczenie bibljc- 
teki Kasprowicza.

Lw ów , 20 sierpnia. 

Na wczorajsrem posiedzeniu miejskiej 
komisji kulturalno-o,iwiatowej, odbytej
pod przewodnictwa n prof. Chylińskiego, 
dyskutowano przez dwie godziny nad 
sprawa umieszczenia Bibljotcki K .^ r o -  
■wicza. W  czasie dyskusji wyłonił się 
projkt, aby Bibliotekę tę umieścić w Mu
zeum Orzeehowicza. Dziś o 10 rano ko, 
misja uda się na wizję lokalną celem zna
lezienia odpowiedniego pomieszczenia dla 
lej Bibljaleki

Na temże posiedzeniu przyjęto do wia
domości kupno hlbljołekł torągcwsnicgo 
za kwotę 0.600 zł., która będzie zawiąz
kiem bibljotcki publicznej.

Handlarz koni -  konio
kradem .

W  samego Sylws&tra u js^d ł chłopom 
sanie z końmi.

L w ó w , 21. sl-rpir.a.
) Przed I łY ^ U i ^ lp  'ppzwod* 

t . Zajwastow^kiiego ijytarPkifiuł wcTW aj o- 
skąrżouy o ktwdaicA kom i nań, 20-l<str-i , 
Sclig  F m d «s  a Lu h ycay  K ró to w M to 1, 
z  z-ąwodu hąmłtelra koai, łtordfaś u #  
już 2a fiuhę, praststtońć ikryipaćtaJłM. 
gdyż był karany za krarizioż iO-ato 
in.:ę3łęc2ncTa w-ięzitoniem za  oszu
stwo. W  noc SytlwTBitooiwą stofadB om «  
w si Ku ląsy  ze  sto-jni gosp«dM5za Ptotea 
Bojyasa parę k«n| i uprząż, a ma ŁSko- 
llo Wąsyto Fntoto sanie. Ponadto akt 
oskarżeni'* zsrzJmeaJ jwu, ż e  ćtaśa. 21- 
styęgujią KiąG. togitynsuiiąeflj go wa^cje 
n.ocnej w  Trritoałynto. stawiał opór 
i lasityjncwisł w  fałszywym dokwen- 
tonj.

Po przopromiteanej rozprawie zo
stał M m m a y  na 2 lata, ciężktagn wię
zienia z  zaetastwanaoia ,»minasLji, sjkra- 
eąrjąccj mu kara o ośm mtosięcy. Oajear- 
żał prak. J as łeaN fi, braniił adlw. dr. 
Żiywłck'i.
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na terenie lwowskiej H K. U.
EPILOG  S A D O W Y  GŁOŚNE J A FE R Y . —  CZTERECH PO DO FIC ER ÓW  NW Ł A W IE  OSKARŻONYCH.—  
L A N G N E R ‘ OSZUKAŃCZO W Ś Ł IZ Ą Ł  SIĘ DO P. K. U. L W Ó W . —  K O CH ANK Ę S W Ą  PRZEDSTAW IAJ, 
OFICJALNIE  JAKO ŻONĘ. —  N A D U ŻY C IA  r e j e s t r a c y j n e  i  f a ł s z e r s t w o  d o k u m e n t ó w  w o j  

SKOW YCH . —  15 MIES. C IĘŻK IEGO  W IE Z IE N IA  D LA  G ŁÓ W NEG O  OSKARŻONEGO.
Lwów, 21 sierpnia.

(— )  Przed sądem wojskowym  
pod przew. pjdlk. -Proroka odbyła się 
onegdaj rozprawa, bodąca epilogiem 
wykrytej przed kilku miesiącami 
przez żandarmcrję wojskową afery 
poborowej na terenie miasta Lw o
wa, której głównym bohaterem był 
siciżanl. PKU. Lwów-miasto, Karol 
Ludwik Lanpner. Prócz niego na 
ławie oskarżonych zasiedli Franci
szek W ą cołwkz, podoficer zawodo
wy z 19 p., Tadeusz Korzeniowski, 
plutonowy z iy p., Ludwik Szeliga, 
sierżant z 40 p., oraz Józef Hersch 
Narad ze Lwowa, z zawodu muzy
kant.

Wedle aktu oskarżenia, osk. 
sierżant Langner jeszcze w r. 1922 
wnosząc podanie o przyjęcie go do 
wojska polskiego w charakterze pod 
ofjceua za r  odo wego, w zalączonem 
„curriculum vitae“ zataił, ze w r. 
1921 prawomocnym wyrokiem sądu 
wojsk, w  Kielcach został skazany 
na ośimietmiesięczne

więzienie i degradację 
do stopnia szeregowca i dzięki temu 
zatajeniu, uzyskał przyjęcie go w  
stopniu zawodowego plutonowego 
do W . P„ czem dopuścił się zbrodni 
oszustwa. Następnie mimo, iż żył w  
konkubinacie ze Stefan ją Seginó- 
wną, podał zwierzchniej władzy, iż 
była ona jego żoną i w ten sposób 
uzyska! dla niej nieprawnie legity
mację wojskową na nazwisko Ste£ 
fanji Langnerowej. Legitymację tę 
wykorzystał przy sposobności jej 
chorobjr, w  czasie której pozostawa
ła ona w leczeniu w szpitalu w oj
skowym we Lwowie. Na podstawie 
owej legitymacji zapłacił on za le
czenie Seginówny tylko 12 zł. za
miast 40.

Będąc na stanwwdslk.u podotfuiera 
kancelaryjnego w PKU Langner pro
wadzał dtoaJ

rBjeutracyjn:o-/pofeagowy 

pobwoi >ch, którzy uchylali się od 
słałby wojskowej. M pul ac i a ta od
bywała się w ten spojób, że dowódlzt.wa 
pultów po pewnym czasokresie od 
chwili woLeleniia szeregowych zgła- 
| M ’ PKU nuzwiisfca uchylających się 
od służby wojskowej. Na tem tle Lan
gu cr dopuścił jię

całego wmegm nadużyć 
w ten sposób, źe osobnikom, z który
mi wszedł w kontakt i został przez 
nich wynagrodzony w odnośnej rubry
ce wpisywał, żo kari puir.o®amLa im 3Kj 
doncatoro i o nchylaniin r.ę ich. nie Ka- 
wajLajaiai władz artw&i Aracy-fnych, 
powołanych do ścigania denerti rów. 
Tego rodzaju nadużyć akii oskarżenia 
zarzuca mu tsarduo dużo.

Główny jeduaik zbrodnią,, popełnio
ną przez Langnera, było podrobienie 
przez niego Iniążecóki w yjsl awej dla 
osk. Nadia, wedle której został Nadeł 
yzeĘoriio zatbzony do poapaliitęgo m- 
sżen.iia.. Oek. Langner czystą, książeczkę 
wypełnił dagami ołstoietami Nadia, nui- 
plęipnio uaiuiiiąt z niloj a*j. 11 12, 21 
,i 22, a na ich rmcjisce włożył će sarnio 
stromy z książeczki osobnika ńieźnane- 
jjo nazwisfca, załiryzmego do ipaspohte- 
^o ni-iwięci, a zaopatrzone pieczątką

Komendanta PK U , ua co 

dskfirżeniia

i padtpasem 
pobrał

W  da lszym  ciągu  akt 
zarzuca Langnerow i, że w  r. 1927 
■opracowując w ykazy  pubcE-dwych, u- 
ch y la jących  się odi weiWon^a od1 sze
regów, w p isa ł jakoby dontesiieiMie fcar- 
ne p rzec iw ko t oborowym S a m o w i Ba- 
nj2®it>wi j M ojżeszow i P  .eiibartowj. zo- 

iftało w y d a n e  do prokiHdawtiŁpwdlezas 
gdy  de facto ■ w ys ila ło  je diupiiOiO w 1928 
roku. PodobBiio n ie  zarŁ^dził akcji pa- 
hŁtfOwej zia poborow ym i: Henrykiem
ŁSeohtlofeta, Paw łem  Potiw eijeiaj Gu»tą- 
w©m lis e L e w , Iurawten 
Lepsorem AbeTb^ohcjj, W ła d . GżuoL- 
uowzkint i  Juda Ziłroretnuiattei \

D alsi 'Ot&airż.eni, fctórary aataiiadttS

w czora j na ław ie  oskarżonych, cdlpo;. 
w ladiali

za  «  s ijó lu iJ a ł
w1 czy terfh  Langnera, a  Nadcl z;a zbro
dnią dezercji.

P o  rozp raw ie  zapad ł w yrok , sfca- 
zująŁ-y Lan gn era  na

15 m ieś. c ię ż k i^ o  więzŁ^nia 
twaz  degradacją, Józefa  N ad ła  na sześć 
mieś. z  wlicascsnem aresztu śledczego 
talk, i ż  w yszedł Om n a  w A n ą  aŁ^nj, z»' 
Vv nsOTłiiAd, l o  rzm iow sk ie jo  i  sap ligę  
po 3 tygodn ie aresztu.

Osk. Langnera bron® emeryt, p-ulk. 
dr. Łukow ski1, NadłlK adt\v. dr. Zam x,a, 

JpSS Tv ąsoiwiczs#, Korzemiowiskiego ii Sze 
lagę em eryt pułk. 'dtr. Heeht,

— -o-—

ego

Komu orzypadf^ w udziale
willa w Olesiowie?

u L a u r e a t a  e o n k l a e u  l e t n ie g o  „g a z e t y  p o r a n n e j  a  ,
(Od naszego korespondenta/)

W ygoda , w  sfenpn&u,.
(im) P . Leon a  Yeużorowioasiai, na któ- 
padła w ypran a p rz y  loeowainłu 

□statnieigo konikńrsu „G a ze ty  Porannej“  
odw iedził w  W ygod z ie , piW b^W Łjjąęy 
w* tanat. O k o licy , m i wyiwcwiśjljbi le t
nich jeden z  fcorespoindentów naszego 

ptema.
P . Teodorowi<;Z'4<®ti: właśoaeietc.'*.

rea lności t p racow n i jiia&E-^któJ. Wim-
cloirnoBó o v. egranej w illi w  O lesiowie 
wywąrM : na nim i jego małżonce w ie l
kie w rażen ia . Dowiediziieli silę o  swem 
powodzeniu  w  kontoursie z  „G aze ty  
Porannej'', której są dbigoJeitniiimi abo

nentami K w icrn yu a  jś y te lW k ^ M . Oboju

też posłanuwiU ptjjacKać do Lw ow a do
ledakcji ,,swego" dzienarika celem  prze 
prow adzenia formalności, połączonych  
z  przemfesisfStóem w łasności wygranej 
w i ł11 —  pocsem  ndafją się do d o b o w a , 
aby  na miejscu zobaczyć i>woją kon- 
Jcarsową zdobycz,

P. Leon  Teodorow :cz  jest k re *  nym 
Iwowak atHt Ła. .ąięy b. Teodoro^ icza , 
W  Y/ygodzie m ieszka od lat ośmnu, 
tj. od czasu powrotu z  niilewoli rosyj- 
-lbt|i gdzie przebyw ał w raa ż  żoną. 

Podobiznę, p. Leoua T «i»dw ro»»icza  
i jego małżonki umieścimy w  n a jb liż 
szym  dodatku ilustrowanym  „Gaizeły1 
Poranr.Lj". :,

O la W a  ia  wjfSeczcli l M D
k a lo w !c ^  „ W ię t r z e  Dom u” .

Jałowic© w  sierpniu.
Jak było do przewidzenia katowicka 

wystawa „Woętnza Domu" i  „Technika na 
uslugacli Gospodarstwa 1 lomowego“ J która 
■trwać będzie od 16. irEfeónia do 3. paż- 
dsifintika ba , zbudziła wielkie zaiintereBo- 
wanie w  irajodieBlejszydi ssakąitkaoh Rze- 
azyipoBipoktej. Mamo, aż termin otwarcia 
wystawy ustalono ne dzień 16. września, 
już obecnie naplTU ają llcm e zgłoszenia 
wyoioosek z  szeregiem -aoyta dotyczą' 
cyoh wystawy, poin irsz'. ~ ia  itp.

feląstete IWarz-estwo W ystaw  i  Pmpa- 
gandy Gospodamczei w  Katowacaoh poidaje 
do ■ wHadomości zainiteresO'wanviih Stowa
rzyszeń, Zmuszeń, Z-wiązków, Towarzystw 
Szkól itp., które ZHinńerzajja p j® Ę yó  do 
■Kajtowic, celem ‘ZwiedKetiiia pomiwuimiej 
w ystawyj’ ćj ■ wycieCzktwi tym jiójbda jak- 
najdalej no rękęj a ytwonzona w  tym eel-u

Sekcja Wycieczkowa czyn i przygotowa
nia by przybywającym Uotwac pobyt i 
dać pazatai) możnioóć zwiedzenia kopatń, 
hiut. : fabryk śiąeiimc®..

Przy pr^ja^naicń fcolejatói' ;państwoiwe- 
>mi osoby zwiedizające wystawę uzyskają 
65 procentową sniłkę ceny bilełn w drodze 
pmwrofne] na podsitawie Łm:'ty stałego WBtę 
■P'U wyidancj i uoćyróadczoinej przez Zarząd 
Wystawy. W ycieczki zbiorowe ponad 30 
■osób uzysifauiiii ulgę przejazdową w  wyso
kości 33 proc- w  przejazdach do —  ,iV  Ka
towic, o itr okotioziiiość tę zgłoszą w Urzę
dzie Ruchu stacji wyjazdu na 24 gocLzjn 
przed rozpoczęciem podróży. Dla ure-gulo- 
wabia terininów zapowiedzianych wycie
czek pożądaniem' jest jaikmacszybsze zgló': 
sizaniie wycieczeik do .SląsLieigo Towarży- 
stwr Wystaw* i Propagandy Gospcdtirczr-j 
W  Katowicach, pil. kneztowa Nr. 16.

„Dom-miasto" w Chicago.
N O W Y  »M E R Y *.A S rS F I D R A P A C Z  C F T O P

Chicaga, w aibnpnitu.. 
(md) Tyta i dlmaiini Rodpasało iEdbu 

z największych towairz^stw łyudloiwitei- 
nych i ontrakt z  arGhńnirtoin nwwtojwr- 
skim W a ll non Ahlsęhlageram, zoiv- 
włązująicym go do wnlbutewanali w 
Chitngo największego na świeci© ,,«tra-

ą pacaa chm ur". Draj wcz ten iaa a ujęć

75 piąter wysnłkcżoi Cżaa trwani i bu
dowy ma wy n.osić 1Y; lai,

W ed le  cbliicized Ablwcblagera dra
pacz będzie m ia ł pujemiuość 4,600.009 
stójp kwedirałowych. Wytsbkośt budyn
ku ob iic^m a jest na 250 m etrów , a 
zatem  będzie tylko o  44 m etrów  ń iż- 

azty, a n iże li sjy«aa w ibża  EitfUa w  Fa

JAK 
UHMffilt 
K I O M . ,

Jak od la
tarni morskiej 
znika ą cienie 
tak od „TA- 
K \ “ znikają 
wtosy i pu
szek, które 
ciemnymi pla
mami oszpe
cą najbielszą 
skórę. Każda 
elegancka ko
bieta to wie. 
V ie  ona tak
że, że puszek 
i w łoskl nie1 
potrzebne na 

ramionach, 
szyji, twarzy 
i nogach nsu-
wa „t a k t ;,

znakomi y wynala"e’ , por postacią 
pachnącego kr mu którego u vWa się 
wyciskają : go wprost z tuby. W  prze
ciągu S minut usuwa z każdego 
ni.ejsea ciała niepotrzebne włoski 
i puszek, nada ąc skórze białość 
i g  adkość. tX łoski niszczone ż ko
rzeniem niejednokrotnie zanikają zu
pełnie. „TAK Y“ odniósł świetne 
zwycięstwo nad brzytwą, która roz
drażnia naskórek i wywołuje prysz
cze i nad starymi depilatoirei’ami 
nieoacbriąeemi i któryeti użycie jest 
s c g j  tpikowrne.

U lr.H t „ i A K Y “ jest do nabycia 
we wszystkich kosmetycznych skle
pach po cęnie Zł. ó zi tubę 
Generalne Przedstawicielstwo. A. 

BORNbTEIfM & Cu. G D A Ń SK , Bott- 
schergasse 23/ ł7 Teł. Gdańsk 266-14 
Pocztowe Konto Czekowe P. K. O. 
Pozn ń 2)7.170.

Tylko przy tubach z nasoruKtem 
firmy A. oornste.j & Co. dołączony 
jest s.iir ob użycia w języku pets im 
I ryiko za te gwarantujemy.

ryiżu. Koisriita btrdluwy wynoiszą 380 mi- 
i jonów złotych . Biudyiiefe tea jeiśi g łów 
ni 0 p rzeżracfjony  ma, ponuem szett e 
eMcttów wialikicih firm  Icofehicyfnyca. 
B ędzie  on ijfsi'ad?ł' 'wfctmy komfflsaaKut 
po licy jny , d w ie  saile odbzytiowe; n a  2500 
osób każda i  w ie lką  pJyiw aM ę na aa 
chm,

PrzteBjrf^ęó odi 47— 70 piętra ma 
zajm ować w ie lk i ttrtel Inksccsoiwy. Ho
tel ten -posiadać m a 1000 wspamiiale u : 
rządzonych  poifcul z w łasną i'a2iiarA.ą. 
N a  pięciu  ostatnich piętrach zcistaną, 
pam icPsczM e najiwiiiakB.^ i  'niajelegajit- 
sze Hrnby ch'ctapiTrpl!3M.

N a  dole mtiieścić s ię  oędla nad,00 
garaże n a  1290 samochodów. 500 w y 
c ią gów  elf/klryt-znych ułatmri kemuni-' 
Icację w  tym  olibnzy|ii.»iim bm łynka, za- 
sługującym  u czciw ie  ma miauc „ćLomur 
miaisto", jak,ile ma oteym ać.

Raid s^mochrrdu s$!ę?a* 
roweg^ Cii vanlet

W ARSZAW A.M OSKW A.

Warszawa, w sierpniu.
W  niedzielę o godzinie 12-te.j w połu

dnie Ti yruszyl śo Moskwy : amochótl cię
żarowy Chevoict, zmontowany w fahry. 
ce samochodów General Motors w Polsce. 
Samochód ten zoslał:zakupiony przez rząń 
sowiecki. Jest to pierwszy samochód zmou 
łowany ręlf-mi robotników polskich, któ, 
ry wyrnszyl do Rosji Sowieckiej.

W  sobotę w południe samochód został 
przyjęty przrz komisję sowiecką w skła
dzie: inż. P. Panieńskiego, dyr, Sekcji 
Transportu inż. S. Mendełstama, dyr. Sek 
cji Importu oraz W . Prosina, radcy han
dlowego.

Samochód do granicy prowadził p, S ir, 
kerski, szofer General Motors, poczem 
przekazał go szoferom sowieckim. Drogę 
od granicy' do Moskwy samochód1 również 
odbędzie na kotach.
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Tygrys goscieri weselnym.
N IE Z W Y K Ł A  PRZYGODA W  EGZO TYC ZN EJ KRAINIE. —  MIŁOŚĆ SZLACHCICA 1 D Z IE W C Z Y N Y  
Z LUDU. —  W B R E W  W O L I OJCA. —  B iE S IA D Y  W E SE L N A . —  P O T W O n N Y  INTRUZ. —F A T A L N Y

ZNAK. —  SM UTNY KONIEC W ESOŁEGO  ZEBRANIA ,

Londyn, w sierpniu.
(H ) Pisma a n g ie ls k ie  opowiada

ją o ciekawej bisior ji, której tłem 
b y ła  miejscowość duńska Wonysc. 
leżąca w kotlinie dolnej rzeki Me- 
»>aus. Młody 'szlachcic Moim-Czit 
zakochał się w uroczej córce ubo
giego rolnika,

pi żesłicznej Czali. 
Postanowił połączyć się z ukochaną 
związkiem małżeńskim. Kiedy jed 
nak oznajmił, o tem rodzicom, ci 
ani słyszeć nie chcieli o tym me- 
zaljansic.

— Jakto? —  zawołał ojciec Mom- 
Czila. —  Ty,

potomek starożytnej rodziny, 
wywodzącej się od Khana-Fa-M ong  
kutą, miałbyś poślubić prostaczkę, 
córkę człowieka, który wlasnemi rę
koma ziemię uprawia? Nigdy na to 
nie pozwolę!

Syn nie odpowiedział ojcu, za
przysiągł jednak sobie w duszy, iż 
wytrwa w  tem postanowieniu. I 
rzeczywiści- wbrew woli ojca uzy
skał zgodę ukochanej i jej rodziny.

Przyszedł dzień ślubu. W  -skrom
nym domiku, rolnika, ozdobionym 
.jednak pięknie dostarczonemi przez 
Mom-Gzita makatami, sprzętami, 
poduszkami i naczyniami, zebrali 
się goście weselni, a wśród nicli 
podróżnik angielski, Charles Eng, 
bawiący właśnie w tych stronach.

Nastrój biesiady stawał się co
raz weselszy. W  tem rozległ się 

dziwny hałas.
Niski dach domku załamał się, z 
trzaskiem, a  przez powstały w len 
sposób otwór zleciał na biesiadni
ków

o g ro m n y  ty g r y s .

Zanim zdołano się zorjentowac, 
zwierzę lzuciło się na piękną Czalę. 
I niewątpliwie wybiłaby dla nado
bnej pa-n-ty młodej ostatnia godzi
na jej życia —  gdyby nie przytom
ność dwóch mężczyzn: Mom-Czitd 
oraz Enga, z których pierwszy rzu
cił ku lygiysowi dzidę, a drugi od-

(Do ryciny na stronie 1-szeJ).
da i ku n iemu kilka strzałó w  rewol
werowych., Potworne zwierzę. Osu
nęło się na ziemię bez życia.

Dziwna ta przygoda wywarła na 
onecnych

silne wrażenie ć 
W śród powszechnego poruszenia za 
brał głos ubogi Chiat, ojciec Czali. 
Zwracając się do Mom-Czila, rzeki: 

—  Kochany synu! Córka moja ci 
sprzyja, a również mój .emu sercu 
stałeś się bliskim i drugim. Przygo

da ta jednak, którra przerwała bie
siadę weselną, *

złym jest znakiem 
i dowodź#że ten związek małżeński 
nie cieszy się łaską auchów doDro- 
czynnych. Z bólem serca muszę ci 
tedy ozna pnie, iż córka moja nie 
połączy swoich losów z twojemi..."

Nie pomogły prośby i perswazje 
zrozpaczonego młodzieńca. Chiat 
Pozostał nieugiętym.

•— —o------

Dziś Pu*mierr 1 Wielki pc.wtjny program! Niezwykła nowość

Przez noc?..,
Szalony wyścig ku szczęściu! Wino, śpiew, kobiety, to 

szał i rozkosz młodości.
Nadto: Z W Y C IĘ Z C Y  5 Z W Y C IĘ Ż E N I

Przep ękua pod óż N ilem .

Tydzień Obrony powietrznej
1 i przeciwgazowej
ODBĘDZIE Silj WE LWOWIE W DNIACH 2—9 WRZEŚNIA BR1.

:LirjW r. 21. sierpnia1. priteciwgazowuj. A c zk o lw iek  dużo zro 
biono w  tej dziedzinie, jest u nais tyle 
do zrobienia., że  dotychczasow e w yn ik i 
są zaileawńe początkami- lej o lb rzym ie j 
dziiąłalnaści, którg, podjąć musi społe
czeństwo w interesie wfaignym i w in te

resie państwa.
P ie rw sze  m iesiące istnienia LO PP . 

zn aczyły , s ię  żyw io iow em  poparciem  
spoteciseustwa, w  miarę jednak postępu 
pracy, zapał stygnął, a  dzisiaj nie ma
łą troską, organ izacji jest jednanie 
członków  i  poparcie d la  LO P P . w śród 
społeczeństwa.

Corocznie u rządzan y „Tycfe ień  lot
n ic zy " jest poza całoroczną propagan
d ą  c fa jb k łesem , w  'którym organiza
cja pragnie' skupić jak najszersze ko;ja 
społeczeństwa, by- n !'sow em  oddaia- 
ływainiera zjednać jb 1 d la celów LO PP .

Praca zaiintereisowani-o w szystk ich  
czynników , jak- W ładz, Urzędów , Z rze 
szeń  itd „  pnaginie LO P P . .nadąć propa
gandzie Tygodnia Jechę ogólhio-pań- 
s-twową, p r a g n i j  prsłez zorgan,iiziow'anńc 
spfiłtczęńistwa' do m anifestacyjnego nie

W  du iatli ud 2. do 9 w iześnń . br. 
organizu je L O P P . „Tytra ień  ofiraray po- 
w iśh m ą j i p izen iw g a zo w ^ r . Jak w*a- 
dóńio - w ńb.r p o łą c z y ły Ł ie  -obie organb 
rżĘk%  Lngia ubromy pow ietrznej P ań 

stwa i  T ow arzystw o Obrony przowTw- 
iazciwej, ipnacujące doląd' osolińo, zy je 
dno1 stow arzyszen ie pod nazw ą: „L ig a  
Obrony Pow ietrznej i lffce-eiiwgiizuwej,". 
Protektorat f i a  słowarzysizipnieoi -objął 
F. P rezyden t R za rzy j ^p o lite j-  

- D otychczasowa dzia ła lność "REu, to 
w arzystw  wydalia bardzo dodatnie w y 
niki, że ty lk o  w y ło ż y m y  busłoPę Insty
tutu Aar.jdynamicznegO1, Instylu łu  b a 
dań d iem icKnych, dwóch szkół m edia- 
ńikó-w lotn-czybli w  B ydgoszczy  i we 
L w o w ie , budowę ToTnfelr, hangarów, 
c yw iln ych  portów lo tijiczyc li (w e  L w o 
w ie i i i  zakupionych gruntach 'Wybu
dowano hangar, dom portow y, war- 
statyyitd.). W  czasie swej czteroletn ie j 
działalności LO P P . w yd a ła  około 
ośmiu m ilionów n a  ce le  lotnictwa, a 
około c z te iy  B m jony na ce le  obrony

FEILEfON „gnZ. POfl." g 22. YIII- 1928 

M4RT LUCI.

Tylko dla kobiet SIS

Hi-storja ta jest tytko dla kobiet. Męż
czyźni nsyfać jej nde pcw mmi. Mężczyźni 
nie Zrozumieliby jej. I  on jej także nie ro
zumiał.

Już wówczas,, gdy wyjechała, pojąć nie 
mógt, dlaczego? Bo tan sezonowy flirt byi 
lak miły m-z-etae!

Zrozumieć jeszcze było można, że wie
czór wczorajsz" zakoli czyi się inaozej niż 
Ujsynurz-czaJ; -no 'tak „ wyitlumaczenie nie 
byio trudno.

Często miewała tajnie chwili tr-wożn-ego 
waiLania. Nie była to odmza do mego, 0- 
ozywiżn-e nic. Talkie rzeczy raie ad-arzaly 
mu się raigdy, zdarza 1 się nie zmogły W y- 
rtarczak) rpu aoajHśfcć w  lusta© na swoją 
'wyrotBioną swóetena posłać, opaloną na ko 
lor bronzu twarz...- naturalnie, coś podo
bnego być nie meęjlo. Była te więc trwoga 
'przed wlasnem uczuciem.

A jednak-, przyjść musiała chwila, gdy 
uczucki temu się podda, a wówczas była
by. tu mi ia przyeodSł! IYzcżycie o mieżna- 
nym dc ląd uroku! Jn“k wczoraj w tańcu tu
liła .atę w  jmo ctojęcsachl Mc jak kobieta, 
z którą się w ciągu -daSa trochę grało _ w 
tenbisa —  trochę pływak) i -którą noc sierp 
nierwa trochę rn/marzyła... ale jak bachant 
ka,'z oddaniem się.

Lóż to był za szalony wieczór! Wałę

sali się od-lasu do lasc w modncm.zdfujj 
w ftip , jłofwhni sialem tańca.. Pragnęli 
zmiany otoczenia, innej dzikiej muzyki —  
wl-doków innych, nan-pół obnażonych ko
biet. K-osztow-aio to -bajecznie dużo, bo żą
dania były wprost niemożliTre. Zwłaszcza 
w barze EsceJsi-ar ceny by: y wręcz bcz^ 
wstyid/ne. Dómz©, że Mary pohamowała go 
■już po drugiej butelce szampan#. Było, 
.ZI1tiSŁltą,■ diziwne, że żona jego tej nocy do
trzymywała mu towarzystwa. N ie tańczy
ło' zazwyczaj, chociaż w tańcu wyglądała 
tprzeMicznać. Nadmiernie wiotka, zwłasz
cza teraz- gdy nosiła włosy obcięte a la 
Eton, lhiala w  sobie coś... -tok j&tj coś po- 
-proslju porywającego.

'W ołała .grywać w  bridgeta >z łysym łp - 
fotiśrom K-ubłczłTfTO i dwiema steremi 
Jf-nancuzkam-ii 7 których jedna rtgdy nic 
■odrózńdiała kart atutowych, a druga ipo 
ikilka razy cofała wygraną kartę. 0 jede
nastej udawała się na spoczynek, rzucając 
mą uprgeyme: Raw się dobrzcl" Oddziel
ne sypialnie zapraw uiziM odaaispa* Mógł 
wiięe tego wieczora bez przeszkód wejść w 
dtąwra tamtej. Ale... drz-wi- były zamk-nię- 
tt A nazajutrz gdy odświeżony po rannej 
kąpieM w 1 ictrzaj, z  mokremi włosami i 
świeżo zapra^owanem--,, spodniami z białej 
‘katon stawał s;ą na śnią dani©, dowaedrtai 
■się, że wyjachajii

Dwa tygodnro później, w mieście, te- 
lBfoao,eal,.-p«xi ijei numerem a dowiedział 
s ię .ze ,p an i.w ś fch a la  na Węgry, do krew
nych. To samo, powtórzono mu jeszcze 
d-w-a lnzy,- gdy zadizwonił do niej pouow- 
:ii«t

Zdażyt już prawię zuprińFe zapomnieć 
o -niej, gdy' niecpodzianie spo-tjkał ją na uli
cy. Stali 'iia  rpzsiaju ulic przed gma
chem opery i  z- za węgła w ia ł lodowaty 
wicher-

—  A  może mia-lby pan ochotę'wypić u 
maSe filiżankę 'herbaty? — i-zekła-

Miał ochotę. Oczarowa-U go znowu w 
swym czarnym płaszczu futrzanym w  ma
łym kapeluszu kolonu różowego-

Siedzieli razom u jej Loimiinjka napi-zc- 
ciwfco iłp k '-  Jej dyspozycje dla służby, go 
spodarskie czynności przy filiżanikach i 
tafierizu z sandwiiozami dencirworwały go.

—  Nie, dziękuję-., bez cukru, albo tak.-, 
jak pani chce. Właściwie nigdy nio piifim 
ncrib.y, y . : . ■

—  Więc poco wplmdtsił pan na góre?
Znienacka znatazł się przed nią na ko

lanach, a chwytając jej ręce, mówił:
—  Ty — ty —  piękna m o ja -----------
R-otailo to dotąd w-rotenie zaiwsze. Na

wszyistkde 'fcobśety. Ałc ona odepchnęła go 
“izurstko. W ydał się sobie śmieszny, gdy 
tak suw a,ł sag po ziemi i nie wiedział wca
le, jak powstać bez jakiegoś przejścia. Po
wstał, a  -siadają^ -znowu, maahinafci" 
strzepnął kurr z łańajn. Dśmieciwu la się, a 
to zirytowało go jeczwze więcej.

—  To nie jest ładnie, proszę pani. Tego 
się nie robi

—  -Czego się nieąubd? .
—  Czy prżypujs-zezasz. że lapommn 

tem, jalra byłaś iv łecie? Jak tuliłaś się do 
mm© w tańcu tak, że słuchać mogłem bi
cia twego serca! A oozy twoje! Obawiałem

jako pepartia  siptyarz-yszeniia ustalić 
jego charakter ogń, no-p aa słw owy, W
tem dążeniu L ® .  appjtk-aić się wihna 
i miue z poparaSWn * uświadomionej i 
św ia tłe j ćż-ę# i sjtoJeiSeńslWa, z p o
parciem !\sih, któryim pańąkiA) jcś f dłó-, 
gie. Skullci tegu" ż y w ig E  i- .nKuiiiiceta- 
cyjnego -poptircia o-kazać się winne w 
przystępowaniu na członków LOFP. 
tych wszystkich, którzy stoją na ubo
czu i do ża-dnyćiT 'św iadczeń edę n-;« 
poczuw ają pa cele f^ak nifeąfcieTnei 
wagi.

S tow arzyszen ie  o celach tak w y 
bitnie r itea l'w ow y&  znaleźć musi l ia 
ną podstawę, uznanie i poparcie w  spe-
le c se is tw ie . To 'jest p rzew odnia . nAfelą 
K om itetów  LO PP ., u rządzających  T y 
dzień obrony powielrzm ej i przeoilwiga- 
zow ej. Oby ta uiyel"zurnlazła-'- odttżmęk 
w  calem społeczeństw ie!

Ę---- 0---——"■*

N A D E S Ł A N E .

S p s :ja lis t ia  w  chorobach  w e w n .t r zn .

Dr. Ketrol Kolii
p ow róc ił i ordynuje od 3 —5 pop 

L w ó w ,  u L  P o t o c k i e g o  4 2 .

PR YM ARJUSZ

Dr. S  PALKĘ
Specjalista chorób uszu uosa i sardła 

p u w i ó c i ł
ul KL T A Ń S K I E J  1.

S ek u n d a r ju s z  p a ń s tw . S z p ita la  p c w .

lp. jj iiis;u ~:iainr
powróciła

i ord . >v ch e  roba eh n e rw o w y c i} 
i u m y s ło w y c h  

p r z y  ul. D o rn a g a lic zó w  8/ łII. od  3-5.

B A L S A M  N U

O D C IS K ]
w u w a  1 . tyk _iń_ haa inh. 

t  i  p W  i ^srahi^a
Skład i  w y iób :

AptekaM£tfijQ0erQ
Ł w « w ,  p ia ć  e O Ł U C H O t f fó ir iC a

się zaiw&zel że ktBs zwróci uwagę na to — 
jak czule na mnie patrzyłaś! A twoja, obie
tnica przed wyjazd-eim! Dkrazego w^-jecha- 
Laś właściwie? Czy izeiż-antowiada sobie pa
ni ze mnie.

—  Nie. Kochałam pana.
—  Tak? Więc może mi paiu wythi- 

imcizy —
— Katanaliiie, że wytłumaczyć mogę- 

Ale minie pan nie zrozumie.
—  To nie będzie 'ladn^ —  iraak! z u_ 

śmiechem wyższości —  zw ciężyły w pa- 
ni przesądy mieszczańskie. — 5feąm was 
przecie, kobiety! CófaołSTsię przed ró£r. 
stpzygającą chwilą. Dajecie się unieść skrą 
pułom moralności.

—  Byinojmniej! Byl-aim zupełni© zde
cydowana!

—  Na co?
—  -Na ciebie!
WiSutoczy! z mdejsca. —  „Ty  —  ty —i 

piękna!" —  Do licha! powi-ed-zaal to jaż pa 
-p. zednśo. Że nu  też nic nowego na my?! 
nie przyszło. A może nie zauważyła tego 
wcale. —  Ta kobieta • "była nieob!iikK|nav 
Siediziała znowu bardzo spotoomi© spożyi 
wając bułeczkę z fewioretn Apetyt tej 
im-ał coś obrażającego dla mego!

—  W szAffco mimęto, mój p-pzyjaaom!
— Co lirkięlo? Jeszcze ' się : nic ni© za

częło! — zawołał zmfecierpliwaony.
—  To już kwcjtja zapatrywania! Ko

bieta chwilę „początku" może określa ina, 
cpej mz mężczyzna.-U nas stało'się już b«S 
d-ze wiele, gdy w y mówicie, że lesze-:.s
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Nie.'tw ::fy'no^d ńar.łomstwa.
PODRÓŻ MORSKA W IE R N E G O  ŻONKOSIA . —  G ENERALNA  S P O W IE D Ź  W  OBLICZU ŚMIERCI. 

T A L N Y  L IST  P R Z Y B Y W A  W  PORE. — C IE K A W Y  PROCES R O ZW O D O W Y .
F A -

Lotndyn, w  sierpniu.
(H )  W  Manchester odbywa się 

obecnie proces rozwodowy, budzą
cy w  kołach towarzystwa angiel- 
skiegeo 'wielką sensację. Wielkie 
zainteresowanie wywołują nie bo
haterowie procesu: właściciel dóbr 
Slipner i jego żona, Anna, lecz nie
codzienny

romantyczny sposób 
zdobycia przez tpanią Slipher dowo
du niewierności mężowskiej.

Antecedencje tej sprawy sięgają 
jeszcze czasów, gdy państwo Sliphe- 
rowic nie myśleli wcale o rozłące. 
Małżeństwo cieszyło sic wówczas 

niezmąconem szczęściem. 
■Slipher musiał pewnego dnia w y 
brać się w dłuższą podróż morską 
celem uporządkowania ważnych in 
teresów. W  drodze powrotnej paro
wiec zaskoczyła

straszliwa burza.
Statek trzeszczał we wszystkich spo 
jeniach, pasażerów ogarnęła zrozu
miała trwoga.

Slipher, chociaż nie groziło mu 
natychmiastowe i bezpośrednie nie
bezpieczeństwo, postanowił poże
gnać się z żoną. Pospieszył do kaju
ty i zaczął pisać

ostami list.
W  czułych i wzruszających słowach 
rozstawał się z Anną i prosił ją, any 
mu przebaczyła wszelkie przewinie
nia i grzechy. Z szczerością człowie
ka, stojącego w obliczu śmierci, 
przyznawał się do postępków zupeł
nie żonie nieznanych. Dołączał do 
pisma formalną listę wszystkich 
pzzeniewierstw, zdrad i wiarotom- 
stiwa. Posunął się nawet do dokład
nego podania wszelkich okoliczno
ści topograficznych i biograficz
nych. Czas, miejsce, nazwiska i adre 
■sy — .wszystko'mieściło się w

spowiedzi starego grzesznika.
Z  uczuciem wielkiej ulgi i głębokie
go zadowolenia ukończył pury tanin 
niezwykły list, poczem zwinąwszy 
go w rulon, umieścił we flaszce, 
wrzuconej następnie do morza.

Burza trwała dw a dni i dwie 

^ IB U ę flH H G n H S p n H S S S U B B Iiiin B U H  

,,nic“  nie byio. Ale... ten nialoftki język 
eattfl w® mnie wszyistfce!

— iMałajską język! Malajskła Naprawdę 
nic nię^roammiean.

—  Mówiłam panu z  góry. że pan nic 
n,ie zrozumie. ■

—  Niech pani pomimo to spróbuje mi 
wyttanaiozyć.

—  Proszę. A wiec uwaga! K-ochalam pa
na jairdizo.

—■ Ty.... piękna-
—  Spokojnie. Proszę usiąść. Ale., był 

pan żonaty przecie...
—  Aha! Mieszczańskie przesądy...
—  Myli się pan! N iech cia łom  tylko... 

wszak f  yŁa kobi-ta. nalerżąca do pana...
—  Śmieszno! Mary i  ja...
—  Tak. To samo mówii1 mi pan i 

ftfitwczad Że nic juiż pana nie łąuzy z żo
ną, że żyjecie obok siebie, jak obcy! A 
pot! m, ^wego wieczora, w harize „Ex- 
oclsiior"...-

—  Cq tam zaszło?
'—  Wówczas, gdy kelner podszedł do 

ifiana ze śwież* butelką szampana, żona 
pana puiwa nidala panu: ,jMailiail“  A  pan
odpowiedział: „Gwland!“  Przypomdina pan 
soibie?

—  Tak. A ozy to była .zprodnia? — 
Było to po ihalajsbu. N5e rozumiem...

—  Mówiłam panu przecie, że pan ni<? 
zrozumie. Zapytałem się pana wówczas, 
oo znaczą to wyrazy. I odpowiedzią! mi 
pan: Jest to po ,niala:jf|jp. Mieszkaliśmy z 
żon ą . rok ■ jeden na. Jawie.. M atei znaczy 
Eodsogo! A  Gufan® znaczy: idźmy I

noce. Parowiec ostatecznie nic spro 
stał wściekłym atakom rozszalałego 
morza. Maszyny stały do połowy 
pod wodą, gdy kapitan wydal roz
kaz, aby pasażerowie zajęli trzy ło
dzie ratimiiowe.

W  parę godzin później /
statek zniknął, 

pochłonięty przez żarłoczne odmęty 
morskie. Pogoda jakby czekała tej 
chwili; burza bowiem poczęła się 
uspokajać, a niebawem usłała zu
pełnie. Pasażerowie łodzi ratunko
wych mieli zatem szczęście; po krót 
kiej żegludze spotkali parowiec fran 
cuski i znaleźli na nim

schronienie i ratunek.
Slipher w  trzy dni po tej awanturze 
morskiej przybył de swoich dóbr 
angielskich. Radość zapanowała o- 
gromna. Slipher zachował o flaszce 
i jej zawartości roztropne milczenie 

Minęło sześć lat. W  domu Sliphe- 
rów tymczasem tymczasem 

wiele się zmieniło.
Żona. dowiedziała się o nawiązaniu 
przez męża intymnych stosunków z 
pewną młodziutką baletnięą w  Lon

dynie. Pani Slipher, podrażniona 
w swej ambicji niewieściej, zaczęła 
myśleć o rozwodzie. Braku) jej do
wodów wiarołontejtwa.

Znaiazły się one w  sposób zupeł
nie nieoczekiwany. Oto pewnego 
dnia, gdy Sli pheia znowu za trzy 
mały w  Londynie „ważnc“ interesa, 

i, otrzymała pani Anna list, zaadreso
wany pismem nieznanem. Roz - 
ciąwszy kopertę, ujrzała wewnątrz 
drugi list oraz kartkę od kapitana 
jakiegoś jachtu. Kapitan donosił o 
znalezieniu listu we flaszce, w po
bliżu zachodniego wybrzeża angiel
skiego. Pani Slipher z wielkiem 
zdziwieniem poznała zamaszyste 
pisano męża. A  zdziwienie zamieni
ło się na wściekłość i oburzena 
gdy zapoznała się z treścią listu. Po 
chwili jednak uśmiech pojawił się 
na jej twarzy. Wszak znalazła to, 
czego tak pragnęła.

dowód zdrady mężowskiej. 
Następnego dnia wręczyła cenny do 
kument adwokatowi z poleceniem 
wdrożenia kroków rozwodowych...

ze n s o ft i. p io .l a w  i e tta
na uroczystość otwarcia Targśw Wschodnie**.

■Lwów. 21. siorpnia. flelem zaproszenia do .wzięcia u - 
działu w  uroczystości otwarcia tegorocznych Targów Wschodnich, któ
re nastąpić ma 2 września w  południe, p. Prezydenta RzplMcj i wszyst
kich Ministrów, udają się dziś wieczorem do Warszawy Komisarz rzą
du p. Strzelecki i. dr. Buck er, v  'ceprezydcnt Izby przemysłowej i han
dlowej i prezes obywatelskiego komitetu dla popierania Targów Wscho
dnich.

zadziwi ś mat vr r, 1920,
TERENY POD PAW ILO N Y  OTRZYMUJĄ WSZYSTKIE PAŃSTW A Za DARMO.

Madryt, w sierpniu.
(o) Ludzie dziś znają Barcelonę tyl

ko z. mapy, a od kwietnia roku przyszłe
go cały świat będzie o tem mieście mó_ 

— W

'W tein sposób pnr;,v::!.m.-; wamiM się czę
sto: w  podrózV, w. sklepach, ,iv hotelu lub 
restauracji... W idzi pan, i  wówczas przy
szło na mnie jakby nagłe ośwdedteiMe O 
stosunku pana do Mary. N iJ la lc dawno je- 

-Męźe byt pan na Jawie i  tam sjjęckal* paiu 
wielo, w io l*  gorących podjfepńitilbkrych 
nocy. A  kobieta, która była tam z  panem 
—  to Mary.

Czułam wszystko, ujrzatiam wszystko 
w jasnowidzeniu; lata miiłośai, które lą- 
•ożyły parna z  Mary, laita koleżeństwa <z nią 
i ;ro jeszcze, że i daiiś ma pan życie i spra
w y, kitóre są. życiem i wspólnemd sprawa
mi Mary i  zawsze lakierni pozostaną...• Tę- 
'sfeiniiam za tobą,. Sądziłam, że nikt ci nip 
będzie bliższy odcmnik Chciałam myśleć 
jak ty. Czuć —  jak ty, być towarzyszeń) 
twym, p-rzyj ocieleni, dnuigiem ja. Nrie eipuzo 
dem tylko. Ale. . istniała. Mary. Mary, do 
której mówiłeś: Gukmg i Mahall Mieliście 
swój umówiony .język .tajemny... o&tylko 
Guleung i  MahjJ-' Może' .było znacznie w ię
cej rzeczy pomiędzy wami, omawianych 
po makjsbu... W ięc cóż bym przy tem 
r.obila...

Ni© zrozumiał jej i wyszedł obrażo
n y . Jest nawet możliwie, że na schodach 
■oowiedssiał: ,,Prze>sadłii gęś!“ Ale to nie 
jest pewne.

Mężczyzna nie powinien czytać tej 
historji. Mężczyźni nto mogliby jej zrozu
mieć.

Tłum. F. M-

wił, pisa! i będzie doń odprawiał piel. 
grzymki lub przynajmniej o nich ma 
rzył. Albowiem w Barcelonie otwiera Hi
szpanja

najwiotszą w ystawę 

międzynarodową świata. Czegoś podo
bnego nie widziała dotąd nielylko Eu. 
ropa, ale nawet Ameryka. Nifczcm były 
ostatnie kolosalne wystawy: na otwarcie 
kanału Panamskiego i druga na 150-Ie- 
cie niepodległości Stanów Zjedn,

Sam teren wystawy jest fantastycznie 
wielki:

118 hektarów!

Budżet oficjalny wystawy —  25 miljonów 
dolarów. Ogromne dalsze środki finanso
we są do dyspozycji.

Miasto Barcelona jest najbogatszym 
samorządem w Europie —  toteż buduje 
się wystawę z nieznanym wprost dotąd 
zbytkiem. Hiszpanja nie liczy przy tem 
n. p. ani grosza za tereny pod pJłwTony 
obcych państw.

Sama Hiszpanja występuje z okazało
ścią, która musi -aimponować całemu 
światu —  nawet Ameryce, skąd również 
nadejdą eksponaty. Wystawa będzie re_ 
wją uietylko najnowszych zdobyczy te
chniki przemysłu i rolnictwa, ale i no 
woczesnych wysiłków dneha i ciała w  
dziedzinach

sztuki i sportu.

Zbiory sztuki hiszpańskiej mieścić 
się będą w ,,Patacu Narodowym11, (32.000 
metrów kwaar.). Sala uroczystości i za

baw pomieści 20.000 osób. Pozatem bu. 
duje się pawilon sztuki nowoczesnej, i 
teatr antyczny n'a 2.000 widzów. W  sta- 
djońie zasiądzie 00 tysięcy osób. Igrzy. 
ska sportowe irwać będą przez cały czas 
wystawy, t. j. przez

cale lato 1020 r
Niewątpliwie Hiszpanja chce dowieść, 

że przestała już być krajem nieproduk
cyjnym królewiąt i pasterzy, lecz że ja 
ko potęga ekortomiczna i przemysłowa 
dorównywa krajom, przodującym w po, 
stępie ludzkości.

Wobec tego, że teren pod budowę pa
wilonu został ofiarowany Polsce bezin
teresownie, a inne państwa już budują 
własne pawilony, przypuszczać należy, 
że i nasz rząd przedsięwziął kroki* ażeby 
otrzymać jak najlepsze miejsce.

łłaufii dli n M  pra
wosławny.

Lwvw, 21. gierpnU;. ’ 
(D .) Proboszcz cerkwi prawosła

wnej we Lwowie Pautaiejmon zo
stał odznaczony godnością ihumena 
za skuteczne prowadzenie propa
gandy prawosławnej w  Małopol- 
sce. Dzięki jego prący, szereg gmin 
unickich przeszedł na prawosławje. 
Konsekracja odbyła się w Warszą* 
wie (na Pradze)

Orkiestra taneczna
dla qłueliycłL

N. Jork w s:crpniu. 
(o ) \V Sianach Zj. odb/ł się mię

dzynarodowy zjazd głuchych, pod
czas którego wydano dla uczestni
ków bal. W  sali tanecznej nie było 
orkiestry, ani żadnego . instrumentu 
muzycznego, a jednak bawiące się 
pary tańczyły zupełnie zgodnie, do 
taktu i /. "temperamentem.

Było to możliwe dlatego, że or
kiestra obficie zaopatrzona w  in
strumenty perkusyjne, była umiesz
czona... pod podiogjj, skąd dźwięki
—  oczywiście przez podłogę i iiogi
—  dochodź® do świadomości tań
czących.

W Y B 'J B Y  K O S M E T Y C Z N E

SŁYN tEJ FIRMY

ELIZABETH APiDEN

rOLECA

wyłączny skład 

A LA  V I L L E  DE P A R I S

G A B R Y E L  S T A R K
LWÓW, PL. MĄRJACn 11.

iiwiat M im
n aej dobroci, przy codriennem 

użyciu, usuwa zmarszczki, piegi 
itp. dolegliwości skórne, nadaje ce
rze naturalny młodzieńczy wygląd 

Wszędzie do naoyrla.
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REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU
SKRYPTÓW nlE EW  RACA

Teatr Wielki: Zamknięty.
Teatr Nowości: Zamknięty,
Teatr Mary: Zamknięty,

*
„Tylko u iVas“ rcwja w 2 częściach

,w sali Domu Narodnego. Dyrekcja teatru 
zaangażowała na gościnne występy do
skonałego komika, piosenkarza i konfr- 
rensjera Antoniego Kaczorowskiego, re
żysera krakowskiej operetki, który po raz 
pierwszy pokaże się lwowskiej publiczno
ści. Kaczorowski to rywal Krukowskiego, 
w typie swych kreacji. Publiczność osądzi, 
kto z nich lepszy. Dziś i codziennie po_ 
wtórzenie programu- Dyrekcja zabiega o 
dalsze występy znakomitych artystów.

— —o -
KEFERTUAR KINOTEATRÓW:
ir e L l -0 : -oz jedną noc'* oraz

R.Zwywięzey i zwyoiężje®i“.
AYENLE : .,Tartuffę“.

GABINO: , Dziesięcioro .pEyfauząS',
CHEnhJrtA: „Wyrok nez sądu.
F a TAMORGANA: „Pat i Patachon,

chłoprw do rzeczy".
GRa ŻYNA: „Orłów".
KOPERNIK: „Spowiedź szesnastolet

niej".
LEW : „Dama w wagonie sypialnym".
MARYSIEŃKA: „Spowiedź szesnasto

letniej".
OAZA: „Listy, które go nie doszły",
PAŁACE: „Żona na wyaaniu"
PASAŻ; „Złodziej z Bagdadu".

Tydzień społeczny „Odrodzenia11. Jan 
się dowiadujemy VII. z kolei Tydzień Spd- 
„Odrodzenie", odbędzie się tego roku .v 
Lublinie w dniach od 19— 26 sierpnia. 
Referaty, jak n. p. „Teologja mistyczna 
św. Paw ła :, „Moment społeczny modli
twy", „Bola Państwa w życiu gospodar- 
czem", „Katolicyzm a kapitalizm", „Dra 
mat i człowiek historyczny", „Polska ja 
ko państwo narodowe" i inne, wygłoszą 
m. in.: ks Dr Marjan Morawski, ks. 
Władysław Lewandowicz, Dr. Jerzy Lu 
bo wieki, Andrzej Rybicki, Karol Hubert 
Roztworowski, poseł Wacław Bittner i 
w. in. wybitnych działaczy na polu spo
łeczno _ naiodowem.

Zarząd „Spójn*“ Małopolskiego Zwią
zku Ociemniałego Żołnierza oraz spół
dzielni z ogr odpow. we Lwowie, zawia_ 
damia P. T. Publiczność, że z dniem 10. 
sierpnia b. r. został zainstalowany aparat 
telefoniczny Nr. 57.86, i że wszelkie spra
wy aotycząceZwiązku jak leż i Spółdziel
ni załatwia od godziny 8 rano do 3 popo
łudniu w lokalu swem przy ulicy Klepa 
rowskiej I. 27, II. p. Zarząd „Spójni".

Ruch na linji Sapń-żanka-Włodzimierz, 
Dyrekcja kolei we Lwowie komunikuje: 
Z powodu zagrożenia mostu na rzece Bug 
między stacjami Ulwówek i Iwanicze, linji 
Sapieżanka - Włodzimierz Wołyński, 
wstrzymuje się aż do odwołania ruch to
warowy na odcinku Sokal - Włodzimierz 
wymienionej linji, Ruch pasażerski na 
tym odcinku utrzymuje się tylko dzien_ 
njmi pociągami Nr. 2-143, odjazd ze Lwo. 
wa godz. 10.25 i '-'Nr. 24-14, przyjazd do 
Lwowa godzina 18 25 z przesiadaniem po
dróżnych i przenoszeniem bagażu w miej 
scu przeszkody.

To w Dz-irci na Wieś- Powrót młodzie
żą z nołwoimi'laj 28- tan. o 18.50, ze Starej 
Soli i Starej Rapy 28. Sn. o godz. 19.30. 
Rpdaice odbiorą dzieci z  III. łwru Dworca 
GJównwgo-, tylko tldbromiifeLa. fcJH ja z IV. 
tonu. Powrót z RoMi ogłoszony będzre o- 
saotmo

■ —  Lot przez Atlantyk rozpoczął? dwaj 
K f W ,  By. przyoryć do .^Gwiazdy" (Preu- 
oisakańska 7* gdosie w  niedzielę 2 wree- 
śn;,a (dzień olwfiycla Tawrftw Wsclioclni-Bjij 
(dbędzSie ?lę Olimpiada Rekłamoro a i Lote
rią na fundusz inwalidów, wdów
i sierót. Kupcy i przemy słowny 'lwowscy 
taiarowują cb-gfcniń fanty, by uzysBE w  za 
mian podwójną: .afiszową i żywą refolatnę 
na ińlr.aich miiastó.

—  Okradziony fryzjer. Gustaw Salz. 
man, fryzjer zamieszkały przy ulicy 
Tkackiej 29, doniósł policji, że niezna
ny sprawca włamał się do jego mieszka
nia. skąd skradł garderobę i biżntcrję 
wartości 2 tysięcy złotych

Auto w prw.
rysrąls do rzek:.

SZOFER ZGINĄŁ PASAŻE  

Lw ów ,, 20 sierpuia.
'(— )' Donoszą z Jasła, żc wczoraj na 

moście między Bieczem a Libuszą, w 
powiecie jasielskim wydarzyła się kata
strofa automobilów . Anto prowadzone 
przez szofera Golenia, wiozące trzy o* 
soby, wjechało przy wymijaniu jadącej 
fury na precz, którą wyłamało i  wpadło

ROW IE CIĘŻKO RANNI, 

wraz ł  jadącymi da rzeki z wysokości 
około 7 metrów. Skutki upadku były 
fatalne. Szofer u znał zgniecenia klatki 
piersiowej i . zmarł w kilku cnwil po wy. 
padku. Resztę pasażerów z ciężkiemi 
lecz ńie giożnymi obrażeniami odwiezio
no do szpitala w Gorlicach

(Telefonem od naszego korespondenta).

Żółkiew, 20. sierpnia. Dziś w  godzi
nach popołudniowych uległ autonus (wła
sność A. Fischa i Barasza) wypadkowi, 
Z powodu pęknięcia przedniego koła, —  
znajdujący się na edeinkn drogi Lwów - 
Grzybowięe autobus przewrócił się, ra_

nląc przjtcm lekko ośmiu pasażeiów —
Posterunki policji państwowej w Grzybo
wi cach i w Żółkwi prowadzą energiczne 
śledztwo, które wyświetli zapewne, kto w 
tym wypadku winę ponosi.

Z  i t j t i a  p r o w i n c j i .

Kronika przemyska.
(Od naszego korespondenta.)

Przemyśl w  sierpniu.
Wypadek śmierci w sklepi® W sklepie 

korzennym D:an a ta r zy ul Mickiewi
cza l. 7 /nsko-z', 11 tan# ć nieja. e*' K » 
za Bmwera, który spiesząc na dworzec 
kolejowy do pociągu ,doł>nąmi-lsKccój ws'(Mi 
pil po drodze do wspomnianego handlu, a- 
Ły się napić wody sodowej i kupić^czeko- 
ladyz Nagle zrdftilo się" Brawerowi niedo- 
Jbttze, poczem be,z Ado A  padł nieżywy.

Zwinięcie znanej lim?.,. Znana liwna 
M- W a ftr «ek i i Ska. której wszystkie nn- 

i#iizy teatralne j^dwifAzaiy przęAprgećUiż

Kronika jarosławska.
(Od naszego 

Jarosław w 
W  uzupełnieniu iiiP ipm lsw s zaiaje- 

szoaonogo w niedzielnym numorce z 20. 
hm- należy dodać, ae po usz-AfflrapiiśS  
■na stad jonie Sokola barwnego pochodu i 
po ppzemhityieniu i wręczeniu bukietu rad
cy Woj. p. Prezenttóew,jeżowi, jako, gospo
darzowi powiatu, radca Woj. p. I^azcnKrie. 
wic/, podniósł, w odpowiedzi znaczenie

Kronika Jircfoobycka.
(Od naszego ko1 

Drohclrycź w sierpniu.
, Nieszczęśliwy wypadek. W czasie pra 

.cy wiid̂ Miyfee-ij na. kopalni „K-ościuszkarż 
robotnik Izak Glatt. licztóy lat 29, zŁtw! 
silnie uderaony żerdzią wiertniczą, wssu 
łefc czego doznał szereg /p|itl$Ł:zen ma gło
wie. Rannego odwieziono do szpitala po
wszechnego w Drohobyczu.

Keikoleąm  jazda. Onegdaę; w  godzi
nach popo-tudntOTcych na szosie prcfwJ.dzą 
cej z Drobolbycza do Swmb-ora zdarzyła elę

(— ) Włamanie do biura inżyniera.
Ubiegłej nocy dokonano włamania do 
biura inż. Marjana Bielowskiego, przy ul. 
Karpińskiego 19 i skradziono tam narzę
dzia miernicze wartości około 200 dola
rów.

(— ) Aresztowania. Do aresztów połL  
cyjnych oddano wczoraj: Jakóba Knyka 
zl kradzież rzeczy na szkodę lana Bo- 
żejki, oraz Adama Puzdrowskiego za kra
dzież portfelu z zawartością 100 zł. na 
szkodę Arnolda Hausena z Tarnopola.

(— ) Rowerzysta najechany przez anto. 
mobilistę. Na lii. Stryjskiej automobilista 
Jan Horsztan z Warszawy jadąc autem 
[iróbncm, potrącił jadącego na rowerze 
Stanisława Hajduna, zamieszkałego przy 
ul. Stryjsbjej, g-ióry doznał potłuczenia na 
calem ciele. Hajduna po zaopatrzeniu po 
zustawiono opice domowej.

(— ) Aresztowanie awanturników. Ńa
pi. Halickim wywołali wczoraj wieczorem 
wielką awanturę Michał Wyszkowski i 
Włodzimierz Żuk, którzy wszczęli bójkę 
z nieznanym osobnikiem i nawzajem po
bili się laskami i nożami do krwi

bilel'w r p-z' (MawiciHa — była zmu- 
sz.;::a z powedu nrepoiUy-Lr.yitt interes w 
z!lkW’.(JjWtli s,,-

Łokail Mstal objęty przeż wielką prze 
w:Slką prz>emyską wytwórnię wyrobów 
niiairskidh.

Wielka emoloi kradzionej garderoby i
bR iizny został lozpozinany w  osobie nie- 
jak-iegd Au-gusta Len-anta, w którego mi-e- 
s>zkaniu znalazła po,ncja skład ubreni oraz 
■iimyc-h i-żnpiy. Lenarta odstawiono do 
waęsierua śledczego przy tut.' “Sądzie okręv 
gowym,

ktę-espondentab
pracy ma palu kultur,ałnein i pinzyspostaió 
iife -wojskowego i w imię znanej maksymy. 
,ddą czasy, w których Mamieniem badaio 
wyścig pracy" —  wezwał zebrany®: u-
ozos-tmków do dalszej intensywnej pracy i 
zakończył o-krzykdem na cześć RzpH-lej, P. 
Prezydenta '.Mióśadciego, Żolnierzaw pol
skiego i Marsz. Pikmdskicgo.

espondenta).
katasl-rofa aulomobilowa, w  łffórdSJ jedna 
osoba doznała potłuczenda na calem ciele. 
Wymieni-oiią szosą jecteło auto naloźące 
do inż. G-iMgfcma, a prowadzone przez F. 
Schwarza żę Lwowa, fctóry chcąc wyminąfr 
furę, skręcił tak niefortunnie w bolk. iż au
to wpadło do rowu, wskulek Ciiego siedzą
cy w wozj.e j.nż. Guttmaii doznał szeregu 
bTOkwji na ci-cilo. Szofer w szedł cało z 
■cmr-esji.

(— ) żarnach samobójczy żony mon
tera. Wczoraj wieczorem targnęła się na 
życie zamieszkała w II. Domu Techni
ków 30-Ietnia Anna Kołodziej, żona món_ 
tera, którń zażyła jakiejś nieznanej tru
cizny. Pogotowie ratunkowe po udziele
niu jej pierWszej pomory, odwiozło ją do 
szpitala. Przyczyna rozpaczliwego kroku 
nieznana.

(— ) Ofiara własnej nieostrożności. Do
szoitaia powszechnego przywieziono wczo 
"ai 20-letniego Karola Strage robotnika, 
któremu w czasie pracy na błoniach kle_ 
parowskich przy kolejce wązkotoruwj, 
wagon przygniótł klatkę piersiową. Jak 
stwierdzono, Strage sam uonosi winę wy
padku.

(— ) Zamroczony alkoholem. W  sie
niach realności. w Rynku 11., znaleziono 
jakiegoś mężczyźni) w  wieku 40 lat, le
żącego bez przytomności. Zawezwane po
gotowie ratunkowe stwierdziło zatrucie 
alkoholem i odwiozło go do szpitala.

(•—1 Murarz przebity nożem. Pogoto_ 
wjdęratunkowe opatrzyło wczoraj Kazi
mierza Pastcnkc murarza, którego nie-

S3 I (  n i E Z I M E

2MCZKE 2DI20HE
prze* cały. ^

S I E R P I E Ń
W F I R i l E

PM, BI, daiicHa 15.
oraz w filjach Tarrippol, Drohobycz,

Stryj 3 Tarnów.
■

znani sprawcy ciężko zmasakrowali no
żem.

(—-) Kradzież mieszkaniowa, Z miesz
kania Emanuela Gleichera, zamieszkałego 
Piłsudskiego 9, skradziono wczoraj bieli
znę i garderobę i kasetkę ręczną nią 
stwierdzonej wartości.

Dnia 1? fem. odbył się we uwowń Stnb 
WPamny Mi> Augusty i®TCoyns’»<ej \ 
WPańem Dr. MamycEan Natansohneiu-

P. -Z Ł p b Ż fE JA  ^
który rnegdaj drradł mi z przedzia
łu koleejowego I. klasy pociągu 
waidzawskiego teczkę z akiami oraz 
walizkę podręczną, proszę uprzej
mie, aby zatrzymując wszystko, bez- 
w-artościowe dla niego akta wrzucił 
do najbliższej skrzynki pocztowej. 
Adres;

A L B IN  K O K LH EPP  
Radca D w . Kolei państw, 

Zygmuntowska 5.

Z  błagahi^ pieśbą udaje się uboga sta
ruszka lat 87 licząca, kaleka, na nogi — du 
serc litościwych pańat o udzielenie po* 
mocy doraźnej, żeby c i) moeta ocbronlfl 
od głodowej śmierci.. Datki *o Admimitra* 
cji dla WiktóijL

Z  k r a j n .

Agencja pocztowa Bialo»rożnica, po
wiat Czoj tków podjęte siużnę teletoniczną 
oraz telegraf, w arodze teiefonicznj w o- 
graniczonych godzinach dziennych.

P n f s t u p  z  BeriPna
agnoskowany jako sprawca napadu 

na Teklę Felicję.
Lwów, 20 siepma.

(— ) Jak donosiliśmy, Bi ody były o- 
negdaj terenem znchwąlcgo nanadn ra
bunkowego. Oto do mieszkania Tekli 
Felicji, zamieszkałej przy ulicy Krawie
ckiej 7. wpadł uzbrojony w rewolwer bau 
dyta i sterroryzowawszy Felicję zrabował 
jej kosztowności wortości kilkuset zło, 
tych, poczem zbiegł. Następnego dnia 
miejscową policj- aresztowała niejakie
go Eljasza Prystupę z Berlina powiat 
Brody, którego poszkodowana ągnosko- 
wała jako sprawcę rabunku.

M lM a  z  l& n d a u A w  
F f$ d m ą n o ^ a
ro a rf«ii rjusia

zmarła we Lwowie dnia 11/8 
1828 r. i pochowana została 
w tóołotwinie dnia 16 sierpnia 

1928 r.

O d  R e c z t l i c J Ł

P. Józefa Bajsurowicza prosimy o 
zgłoszenie się w redakcji „Gazety Po
rannej" między godziną 12— 1, cerem 
podjęcia listu prawdopodobnie dużej wa
gi dla niego.
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Kr. H 7 e Dodatels tygodniowy do Nr* 6598 z dnia 22, sierpnia *928, 
P a d  r « d a k c ’ «  jp r im y  p n e f lS K iu .

POGADANKA. i zawierane.

Lwów, 21. sierpni'*-
Zbliżający się ku schyłkowi czas 

waScacyjny hezwątpiemm prócz obfite
go plonu* w waBioKsnieniu sil fteycanych 
i moralnych do oałarocżnej (pracy, p iw  
niesie także di a w»Ju «m y jeszcze 
pion, Spotkania, laą^czyzfly i kdbicty 
w  uzdrowiskach i im letniskach, swe* 
bocta© oibcowawie, wspólne s p w w  i 
pogawędki zawiały w  -wielu ewiwńj
niewątpliwie m m *  sąmipaiji, Która 
me jednokrotnie cksesujc etę trwalszą, 
nad prtzdbyty razem sezon- i^prewadSM. 
do plsinów maJ-Tpinonijalnych.

Małżeństwa, kujanzącc aię ,,u wód. " 
otfewną już zresztą były prssystowi*- 
we, a wielkie ,,b»diy“ uw#t«no za ro- 
staMj jnatiżóńatóefo, jaku
walny sukurs dla „pawian na wySa- 
mu“, które nie zdołały uchwycić „epu 
zcra“ jktoozias ajtmowogo fcagauwifu.

Ale jednak przygnacie M de Banfe, 
żo jajrifcołiwjiek: treść -aawrWtaa nie u- 
legła zmianie, nic ulegnie magdy zaj&- 
nie ten fluid potężny, który pociąga 
wziajoranie do siebie osoby różnej pici 
wszędzie, gdzie nwją apesribniaK ablii- 
źyć się do siebie, to jednak fo*w& rze 
czy uległa wjelfcirn jwsełstoczs&iioirn.

Dziś, gdy oaim  bartotej zstn&a 
typ „panny na wydaniu", coraz mniej 
jest is ż  tego daw nego „ t o a f l i a  m ęfta", 
byle jak i byle jakiego, baz względu pa 
to, jakiem bedżio w przyszłości życie 
skojarzonego stadła.

Nie ulega wątpliwości, że i dziś 
niemal każda dwew^yha pragnie 
wyjść za mąż, a: ng/w<M: wiele % jrJeh 
azczerznj i odwadniaj prsyawaj© do 
-tego, aniżeli dawniej, gdy przy»w^it*
panna musiała trzymać bużię w  ęi'up
i poanwać na beżptetową, ańiełfcę.

Jednakże jeśli w  tero prawieniu 
jest mniej romantymu, rttó u daromtej- 
szyoh bohaterek powieśdowyob, to jest 
także nrniej hipokryzją niż joj było u 
panien starego typu, «  więcej uczciwo
ści wobec sa»n©j ©tobie i wdbec czło
wieka, z  którym łączyć m  v& życic 
zamierza, W iętee  wyrdbionac wtęilek- 
tu kobiety dżitwjewj ąprawśa, że na
wet wówczas, gdy żywsze uczucie 
w chodzi w  grę, n ic  oddaje ®rjg unu « »  
na ślepo, ale sferai się krytycznie o- 
ce-ńść wszystkie warunki! taik własne, 
jak i ewemtuailinejto kandydata na mąż*.

Nje znaczy to, abym- twierdziła,, jak 
chcą niektórzy, żo dzisiejszo ipokolonie 
nie jeg-t zdolne do miłości1, Bywjwwyioj, 
sądzę nawet, że obecnie miłość w  insl- 
aeństw-je niejfidlnoikaptinie bywa, pww- 
dańwwa niż dawniej, dMego właśnie, 
ae jast siniej usruptówam, że rozwi
nęła się wówczas, gdy rozum ząsapro- 
bowuł p«ry;w .serca,

I do tego wJSaitflo zmierza dżiaicj- 
■sza moja pogadanka. Zwraca się otrą 
do tycb z  mołdh Miłych Czytelniczek, 
które stoją przuęl tern eiiajważnje.lszę.ni 
aagadntenjcm źyciewem. ,

Małżeństwo jest najtwiwaftKiwzero 
^rozwiązaniem problemu życiu kobiece- 
go. To nie ulega wątpliwości. Jedrafóo 

■ wypólięzeeno warunki egzystencji są 
lak trudno L ek*wpbko waine, żc nie 

| można tego rozwiązania ciuwyfać za 
I wszelką cenę, lecz należy wprzód'bmv 
I d-ao suwiemmo rozważyć jego wspyst- 
{ kio pro i contra.

Bawłzo daleko idące refleksje są 
be zwątpienia wsikaisanp odnośnie do 

j strony mctą-lnej związku. JfsfoSy 
wuinin&owo wiziąć pod rozw,a,gę agod- 
li-ość eirarakteirów, upeddbaii, pózkro 
intdekfti, niezbyt ędib legając o od fie- 
bic śrcdowfcto i; wl"«ho-vmde ttp. Bo 
Ttisroy a dcświsdezcmm, ż« roiwa ®>mr 
dy- „l*a estremes «p fouebeBl" —  dfc1 
dobrego pożycia nudiżęńsfckgA t<9, po- 
tracbjje jodwaii także punkty gtyczw?, 
plałfoprpts., na której watorbawio tnu- 
gą ®ę zejść i c«łm*!leżć, odczuć i sspo- 
.pjmteć w  dojł i  nłedt-lś, w  radości1 i 
smutkach życia-

Losrg i dirugii strona, aw/ązku n®ł- 
żęińisfciego, etren-a materialna, nie może 
być lekceważona. Mipęły już te czasy, 
gdy dla' kochanka i toocltiujk* ddsyć 
było chatki1 pwt4»2fc#, a żywi^ńw się 
koraedteitn^ mkkiesn f nóedero uwarża- 
ne było za S3c?yt atoogacjh Dziś głód 
mieszkaniowy czytoł nieraz ni:oc®ąga!- 
nem nawet mdesafeante w  chatce pu
stelnica, a żywienie się mlekiem % 
miiodern także nie imleży do naijbui- 
szycb, zaś wszęlktó korzonki, jadatee 
moią również swoją cenę na tar-gm Tą 
też nie można dziś lclćkamyśitei«. po
wiedzieć sobie: „jakoś to b.ę<teio‘f, ale 
trzeba ząstoowić ale, czy w  dhr.em 
■małżefetwio znajdzie tale żona jak i 
mąż przynajmniej mSinfamum tych wy
mogów, do których przywykli w dio- 
tycfoezasowm żyotu r. uwagi ędnjcniiecn 
także tej ewentualność:, o której no
woczesnej pawie wojno wiedzieć, a o 
której paraęUić jest jej obowiągktam — 
to jest o tern, żo za rede czy dwa z dwoj
ga, możo być troje, a potem czworo i 
pięcioro...

Wobec tej wagi, jaką się dziś przy
wiązuje do piależytógo poawaju fizyez- 
nogo i morąJtjego dziwka, rozważorne 
z ■góry, jstkic wwrnifct w  danym razie 
nwigłoby się stworzyć temu patapaliTe- 
um wżybytkęwi w matteiteiiwte, nio 
jest bynajtninwj przessidą ani śtmee^ 
wcścją.

A doprawdy aż lęk piorą* zbiera, 
jak Tiieopetr^niie hyfwwją nwifóegltefcwa

Miody człowiek nictylko 
| nic ma pewnej posady, alo nwrot u- 
' kończonych studiów, agzsjsMinów, po

trzebnych do wylółnywapia aswudiu, 
czy też stałego wanszt-atu pracy. Pa?ma
również nie posiada majątku, a cfcoje 
bądź t« tylko liczą n » jaSsieś, prwizo- 
rypznc, ciiwólow eZajęde, bądź te, co 
bnrdzs często byjwa, na uteymrapic u 
rodziców' piony, zBijiin młody małżo
nek jw"e ukończy studjów, fiio otrayros 
posady.

•A tymczasem jakże często jesteśmy

świadkami tra:gcdijf, powstałej na Ile 
tak oieopatezaaie zawartego maihżetóstwa.

Jedno lub oboje z inałżoaków tra
cą. posadę, ojciec żony: umiera, i rodzi
na zostaje bądź to zupełnie boz chic
ha-, bądź to w najwyższym niedostatku. 
Tym jednym przykładom kończę owją 
dzisiejszą, pogadankę jako dówodan, że 
nio można lekceważyć materialnej 
strony małżeństwa —. zaislracgając so
bie dalsze cmówkmte tego wieloisłroą- 
nego problemu do przyszłego tygodnia.

3. P-

Z  dziedzin* m ed r.

Tam, gdzie moda króluje I gdzie 
dopiero ssufca drogi.
Payyż, w  sierpniu. 

M oda jest władczynią, która w  ży 
ciu w-spólczesnem .zaig?jmęb.n taję szęre- 
kie teryto#a fwd swoje berło, ;,rk jesz
cze nigdy dSoląd -w biaterji ludźkuści.

Dziś już nie ogranicza słę meda do 
aptki, roku er/,y nawet sozopp, ale w  
■orąz to wipoj pcsteCi owisda TO^rel- 

ki.oBń dzitdzinanń pjew i do ws^yel- 
ięic-h «sę dostosowuje i dosU^ja-

Póz* wcidą, wąjswi^ny ją: życia rze- 
czywistego, istnieje, obccnio otsi-bna 
moda teatralna, mająca swoje specjal
ne cechy i .zmrok)not j, zpowu od niej
almicnna płeda, r o w jw a , święcąca 
dziś njobytwało tryumfy pomysłowości
i ianlazji artytfyttwiaj,

W  tych wszystkich dzicdziaiącli 
moda jest wtatfcrynśą , posiada swóje 
poaw,ą i reguły.

*ię  jest to już dla nikogo tajemni
cą, że inaczej będzie wyglądał koatjum 
ąpirtowy, toaleta wizylotwa czy wj-ocao  ̂
wwą, jsśli są przeznwaone dla życia, 
inaczej pa scenę teatru, inaczej na sce
nę rewjową. Stonowanie kolorów i o- 
fektów, stanowiące o elegancji stroju 
kobiety światowej, wprowadzone na 
scenę wypadłoby za blado, za nikle.

Mistrza .inątcrjałów, jak tnistrze 
modeli toaletowych proiiedłi sztukę 
łączenia barw  i form pod światłem pro
jektorów, stwarzante takich strojów na 
scenę, które podnoszą, nietylko urok 
artys-tkj, ale które dostrajają, się do in
scenizacji i do charakteru sztuki j sta- 
ricwtą jeden z czynników ogólnego e- 
fektu.

To samo —  lecz jelcze w więk
szej mierze, można powiedzieć o toale- 
la-ch rcwjowych. Na ich rachunek przy 
pada mezaprzeczonło lwia. część powo
dzenia. Lecz istnieje jędńak dziedzina, 
v; której mod-a pie zdołał*, dotydiczas 
stać sję tryumfaterką w  catem tego 
słowa znaczeniu, w której nawet bywa 
czynnikiem ujemnego rzędu. Tą dzie
dziną jos1'... kino.

Może nawet niejedną z Czytelni
czek w pierwszej chwili zadziwi io 
twierdzenie, bo wszak tylokrotnie po- 
flżiwibfa wspaniałość toalet na ekra
nie, tyjekroć czytała o bajecznych 
wprb&l kosztach strojów artystek fih ‘ 
ji) owych.

Ą jednak jefet to prawdo, niezbite i 
j.-wi się pod dwiema postaciami. Po 
pierwsze nic zdołano dotychczas opa- 
ęęv,ać należycie problemu —  jakie to
alety refcią najkojTystniejsze wrażenie 
na ekranie, tak co da b'aiwy, jak i codo 
formy-

Bo Wszak jUiż to jedno ogi-ginucze
nie, iż. nie aiow  oioa z  ekranu działać
efektemi barwy, zatisijo jej wfedasi cios 
nader dotkliwy. Niwnniej dumna wład
czyni nie myśli knpihrlewać, a jej od
dani słudzy pracują obecnie niezwykłe 
gortowłe na<j rozwiązzniej» problemu, 
jakie barwy i1 efekty, światłocienie naj
korzystniej można aastosować do toale
ty fiilroow-ej. Wilclc już odkryć porobio
no w tym kierunku i zam-iunioaro je w 
zasady. Do- takich przyjętwh już zatssdj 
należy ta, że1 toaletfa filmowa mua? zre
zygnować z. żywości kolorów, ho tylko 
tony czarny, Wały i1 popielały reałśBują 
się w perfekejś: n!ai ekranie —  a do tych 
trzech zasadńkrzych barw moźaa jedą - 
nie w d.yskro(ipej mierze dwsiosować 
kilka innych tanów.

Lecz istnieje jeszcze inny, o wiele 
(rudinie.azy do iprzezwycî żeiniiai anńja- 
gontt®n między filmem a modą. Umu;ar
en ona njehtościwie już po krótkim 
ezasie anajpietoitej insceitózowony fikp 
baz względu ma najwspanialszą grę 
aktorów, zalety fabuły i reżysarji.

O ile bowiem film kcisAjuimowo-hi
storyczny czy ludowy może się utrzy
mać na ekranie dziesiątki lat, jeśli sce- 
narjńsz jest łnłmsujący, to żywot fil
mu wspótezasnoge, z módnomi toaleta
mi jest ■nadzwyczaj krótki.

Bo ■wyobraźcie aobm Miłe Czytel
niczki. jakie wrażonie iołMjby ctefeśaj
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Kosłjumy i toalety z opertki, ,,Diabeł w Paryżu1*, granej z olbrzyroiem powodzeniem W  ostatnim sezonie teatralnym.

w  r. 1928 Lim z roku 1922 c z y  3-go. 
^ietnodme, śmiesznie ju ż dziś suknie 
wyglądhłyiby tak  n iem ożliw ie, że  o  ton 
szkopuł w szystko m usia łoby się razibić.

Jeśli zw a żym y  jednak, jakie kosz
ty  pociąga za  sobą inscenizacja każde
go pięknego film u , to ten jego kon flik t 
■z modą p rz e s ta w ia  się bardzo poważ- 
jMe.

Z tego- powodu artyści pracu jący d la 
przem ysłu  m-oćku-go- zastanaw ia ją  się 
nad slworz-eniiem specjalnej m ody dla 
ekranu, jak istn ieje osobny rodzaj in
scen izacji film owej, lub osobny rodzaj 
m u zyk i d la  radja.
1 Moda ta. na u żytek  filmu, wi-mn® 
mieścić w sobie filo zo fię  sztuki stroju 
kobiecego. Pow in n a  się w zn ieść ponad

przypadkowość m ody aktualnej, łącząc 
w  sobie p ierw iastki p raw dziw ego  p ięk
na emanującego- od aparycji kobiecej. 
W in n a  się przejaw iać w  1 rujach sz la 
chetnych i pozostawać w harmon-ji z 
ramami ięsćenSziacji i  z  rolą kreow aną 
p rzez artystkę.

Tak m ówi te o r ia , i - jest ona be-z.wąt- 
pionła trafna. Jednakowoż zrea lizow a
nie tej teo-rji nie jest bynajmniej rzeczą  
l&fwą. Otw iera się tu szerokie pole d la  
in w en c ji artystycznej, -lecz polo to- n ie
tknięte jeesieze i  d ziew iczo .

Niemniej- już rozpoczyna ją  się pró
b y  w  tym  kierunku, które znajdą sw ój 

j w yra z w  najnowszych fdm ach fnancu- 
{ skich, Ina.

Z  h yg jen y  i 'p ielęgnowania urody.

Nowoczesny idea! piękności.
Lwów, 21.. sidrpm i a.

N ie  la t  to jeszcze ćbwne czasy, 
gdy  z-a n ieodzow ny warunek kultury 
c ia ła  i p iękności kobiecej na leża ła  mo
ż liw ie  na jb ie lsza , na jdelikatn iejsza ce
ra  netyl-kora. N etytko tw arz, ale i oa łe  
c.T-ało kobiety m usiało obow iązkowo 
przypom inać lii je i1 -róże, jssuoóć w scho
dzącej jutrzenki.

Jeżeli nawet koibieta, dibała o sw oją

I urodę przy- pew nych  knpacjaćh za  or- 
! dynaćją lckareką, p od d aw a li się dzia- 
j lan iu  św iatła i pow ietrza , to jednak 

bezpośrednich promieni- słonecznych 
unikała jak -i Kij lęk liw ie j jako zabój
c zych  d la  piękności. I  trzeba było  dłu
gich etapów; zan im  w reszcie sukcesy 
św iata $po, iow ego na teren ie -kultury 
c ia ła  przeironoily najba-rdiziej upartych 
p rzec iw n ików , że tęsknota ludzka za

rałódością i  p ięknością c ia ła  n ic może 
być na innej drodze zaznania, jak ty lko 
na drodze szczerego, bezpośredniego 
kontaktu z  naturą i- jej na jpotężniej
szym  żyw iołem  —  słońcem.

N ie ła tw o p rzysz ło  powszechne u- 
znanie d !a  przowodhiej zaisady n-o-wo- 
częsno-j ku ltury ciała, ż e  zdrowa, na
le życ ie  przekrw '2w;iooa i opalona na 
słońcu skóra jest nieodzownym  czyn
nik iem  utrzym ania młodości i  p ięk 
ności.

P ie rw s i pkm forzy tej zasady rekru- 
t owaki się z  m łodej i na jm łodszej gene
ra c ji i swoim  przykładem  dopiero po
c iągn ę li starszych, k tórzy na jczęście j 
na ten eksperyment docydowa-li się do
piero za poradą lekarza.

B żiś już m ożna pow iedzieć śmiało, 
iż czasy  nasze zrod ziły  n ow y  idea ł 
piękna, a tym  jest zdrowe, wytrenow®- 
óe c ia łó , z-dolnć do sprośta-n.ia w s ze l
kim truflćm., wyajl-kom i prztoóiwńa- 
nościom aury i Majmtu. Babka, matka 
i dziecko ido, ju ż dziiś o lepsze w  roz- 
mańlyeh sportowych i gimnuistycżrtycli 
ćw iczen iach  i zaw odach —  Wadtóitaa, 
toepJoraior.a piękność przesta ła  już 
••wchodzić w  rachubę. •

K io  n-io potra fi żarów no zim ą jak 
łutem w chodzić .w  bezpośredni kontakt 
z  światłem, pow ietrzem  i  słońcem, nie 
jest człow iek iem  :u;p to  datę!

I to jest w  porządku w  czasach 
dzisiejszych, g d y  ż y c ie  wymaga* hanu, 
gdy  ży je  się wzm ożonym  w y is i& a m  
•wszystkich ■nerwów, aby  u trzym ać się  
na pow ierzchni, aby sprostać konkuren
cji, nastręczającej się na .kmidyro 
kroku.

Si-Ine wytre-iicwaiie c ia ło  daje- nam 
radość życ ia , gdy jesteśm y młodzi-, a 
i w  w ieku  późn iejszym  zapewnia od
porność na w ic ie  dółeigliiwoiści d-wni-ej 
•n ierozdzielczycłi z  pewną określoną 
liczbą lat. Zahartowanie i wyrobien ie 
sportowe u czyn i zby teczn ą  obsadę 
przed każdym  ostrzejszym. pow iewem  

i w iatru, c z y  też -deszczem, słotą lub 
m rozem .

Jakie zatem  regu ły-przep isu je ' nstn 
nowoczesna bygjena. dl® osiągnięcia 
św ieżej, zd row ej skóry i co  zą  tam. a M c  
utrzymania młodości, i piękności, c ia łą?

U trzym anie czystości jfsst tu piCTW- 
szytn i nieodzownym  warunkiem . Jed
nak n ie w ys ta rczy  brać codżSćiwde ką
piel lub natrysk. Skór® potrzebuje je 
szcze żyw szego  d op ływ u  k rw i dla swe 
go odżyw ien ia , k tóry  na leży  w yw ołać 
bądź to za  pomocą, m echanicznych, 
bądź też nąfcurailr.>ch podniet.

Podnietam i taki-em-i są. w  locie 
przedow szystk iem  kąpiele słoneczne, 
zaś w  zim ie n-aświótlairtia lampą k w a r

cow ą i L. p.; nadto..Jnacseranic- '• c ia ła  
■ezc!zo-tką lub -przy na, jurniej ostrym :i* ą z  
nikiem lub leż um iejętny im-ue-aiż, a 
w re s z c ie . g im nastyką bądź -io n® świe- 
żem  powietrzu, bądź też w dobrze 
przew ietrzonych  nbuikacjach-

W szystk ie  te podniety pobudzają 
żyw sze  krążen ie krw i, k tóre w yp o w ia 
da walkę  anem icznej -bladośći i zw iot
czen iu  skóry, apa-tja i  oghb icn iti całego
o-ngaiuŁzmu, budzi poczucie siły., zdro
wia- i radości życ ia . Alfa.

Ouo nędzy- Naprawdę stałemu i  nigdj 
niezawodzącemn sercu CzytelniEńw no- 

} srych polecamy wdowa po poważnym 
rzemieślniku lwowskim, mafię legionisty 
i obrońcy Lwowa, który zmarł z  odnieasn- 
nyeh ran —  snajdujęca się obecnie w obli 
ezu fmierrt glodowci- Nieszczęśliwa rta- 
nzszka jest nadto ciężką kalotą tak, i«

i zupełnie najdrobniejszej nawet kwoty nie 
jest w roożnodd zapracować. Datki przyj
muje Administracja dla „Matki obrońcy 
Lwowa1*-

Maiff fe jlełon .

Nie eoma«» mamusi.
'Wspomniemic z letniska.

Mieszkahum -w n iew ielk im  pensjo

nacie  w  jednej b m iejscowości! nad- m o 
rzącą > używ ałam  w szelk ich  uciech, ja 
k ich  tekfe Ic-tniBko m oże dostarczyć, 
zwłtaszezja, jeś li się. ma- m iły , schludny 
poifcodk, -a- do tego spokojno otoczenie.

Rozkoszowałam  się też w  ca łe j p e ł
n i tą  przedziw ną cfiazą, zw łaszcza  w  
gcd®inach raumyidh, -gdy leżąc  w  łó ż 
ku, oddaw ałam  się półsennem u roBMa- 
rzen ju  z  tem ntesatychairue przyijemnem 
ucBiictom, że  mogę tak leżeć póki ze
chcę i1 w stać k ied y  m i silę podoha, że 
nap potrzieibuję na rozkaz niemiło-sier- 
■nego budaika zryw ać s ię  na rów ne nogi.

A le  niestety, jalkżo wszą-istiko na 
Bwiiecde jest zawodne-

Pewnego w eczo ru  ai^rowiadaił się 
ćk> pokoju są^iedniitego imłody tałuś z 
przem iłym  .syrtki-em, .Turusicm. Ctba.j 
zostawali w  dwniu mamruisię zie w zg lę 
dów oszczędnościowych. A le  zdaje . się, 
że  mamusia byito w  gruncie rze czy  za- 
Owwolona, ż e  pozbyła  siaj ma pewien 
c.zas obojga swoich dziocń, bo jażeli się 

I dteocSm, to napewnr rm , $ :ą-

staran-tą i treski ' około- dw ojga dzieci, 
jakkolwiek, jednemu z  nich w ydaje się, 
że u-prie sobie samo daiwać -radę.

M a ły  Ju.ruś p o ło ży ł sio wcześn ie 
spać, b o  b y ł zm ęczony podróżą. Tatuś 
opow iadał m i p rz y  feb le  d ‘hote, cały 
roapiromierróny, jak  fó  oni dcfi&anale t  
syn-usiem dwdizą sobie przez całe w aka
c je -radę  be,z miamusi.

—  To  się ty lk o  tafc kobietom  w yd a 
je, że tak trudno paractóć sobie j. d z ie 
ckiem. N io-m a pan i poję.oia, jaki-ton byt 
graeezaly p rzez całą do®e, a także te 
ra z  przed1 zaśnięciem .

—  Pom yślałam  sobie: zohac«y--
r: i y

N u za ju to  rano o-budziłam się w cze
śnie: -i le żąc  rozkosKiiic w  łóżku, pa
trzy ła m  trapół zciim ż onemlii oczym a n a  
kw ied sty  ogród, roztaczający się .jrrzed 
•uo-jeio oknom.

N ag le  roz leg ł się głosik aa ściahą:
—  Tatku. —  latku... Tatoisip,..
—  Aha —  pomyśliał-atin, —- już się 

zaczyna.
P rzez  ch w ilę  głosik b rzęcza ł coś 

meiTtyfcułowa.nego jak muszka,... Lecz 
niezadługo zaczęło się znowu:

—-t Tatku, tatusiu, ja  ch cę  w s iew ać !
™  Ciohó bądź —  odtwwiipdwał za- 

SglMiy

—  Tatusiu, t y  jeszcze śp isz? Ja już 
c-Akfem nie jestem śpiący...

Tatusiu, pójdziem y nad m orze? 
W stawaj już lałećaku!...

P rzez  powiem czas  ni-e b y ło  cĄ io - 
w ję d d , potem głos łagodny, c zu ły :

—  Bądź c icho synku, tatuś jest 
zm ęczony.

Czeka...
Po- krótkim cąasje, z  początku nie

śmiało, yłótein córar. glćśn iej, corsz na
tarczyw iej:

—  Tatku... tafusa-uiiuu...

—  Czego chcesz, Jureczku?

—  M oże  już « i c  jelsteś śp ią cy?  Bo 
ja w ca le  a  w ca le  n ic. Ja się sam  u- 
brdrę.

—  Do stu d jab łów  sm a jteczo ’! Do
syć  już togo, masz leżeć  i spaić spo
kojnie, ani n ie  mruknąć- Łóżk-o zą- 
trzesaczało jako znak  iry ta c ji tatusia.

P rzez  powfesrt czr®  b y ło  cicho, e& 
s :o  ć liw d i zbudziło m nie z  półami:.

—  Tatku, tatku, czy faun w morzu 
są rybki, czy będę je mógł łowić?

—  Taak — możesz...
Taiusiu. tąitu^ańfei, w naie-zulez^a 

eacęebittóae, będriom y je rajaeru hupać, 
ja srygraebśą póietn jsrafcę.-- Oiuśt>i,

| u-hiu, uhu... —  ża ło sn y  pla.cz1 po  dwóch 
klńszc zący-ch k hpsach .

—  C zy  będziesz ty. raz- c icho1, bą. 

chora® utraptotty!;..
M iałam  już dosyć i przy otarapa- 

•njaafneofeie gwałtownego- p łaczu  Jurusia 
tibraiam siię. i w yszłam  z  pokoju.

P rzy  śniadaniu tatuś, nie b y ł już 

tak rozprom ieniony. N a  skromne- p y ta 
nie. jak spędził noc, odpw óndzia ł bk o - 
niczńie: Debrze, d-zrlęlmję.

Na- .plaży w idzia łam , jak  z kwaśną 
mi’ną pom agał Jurustowi grzebać jjjji-  
ki ,,iferrybk i“ ...

Popołudniu leżąc w  |)bkpj;u na 
szczlągu, s łyszę  now y w ystęp : —  Tatu
siu, pójdziem y na rybki. --- Nie, bo b y 
łeś rano n iegrzeczny... —  To ja pójdę, 
do ogrodu, tam są czereśnie... —  A  idź 
s-ohie do licha  bajcuj ja chcę się p rze 

spać.
. W ychodaę za .Tuntsiem do ogrodu, 

lecz- n ie  m ogę . już przeszkodzić k-ato- 
slrofie. D ziec iak  zobap-zywszy tam ma
łe dom ki, b iegn ie do nich pędem  i  w ty 
k a  ciekawy nosek do okienka... 11 ó; 
p;snc,zół rzuca- się n a  intruza —  na 
p rzera ź liw y  k rzyk  -'malca, ta tu ś. z ryw a  
się ze sn-u i- w yb iega  do ogrodu-..

W ieczorem  telegrafuje po tnamu- 
sii*. H. 3t-
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Kącik radiowa
e k o g i*. • * ,* v > w v e i *

Wtorek 21. sicrpiuia.
Warszawa ( t l iU  18.00 Muzyka, puk 

ska. W ykonawcy: Orkiestra P, B., Hweaa 
Gałecka (sopran), prof. L. Otstein (a- 
konap.), 20.00 Transmisja 8 Krakowa, 23-50 
Muzyka taneczna,

Kraku w (566) 20.00 Transmisja w ie
czornicy góralskiej z Zakopanego. W  p fó, 
Rn mii: pieśni i opowiadania gór&isŁ la. 
kobziarz, tańce góralskie, 22.-30 Muaykćt. 
taneczna.

Poznań (344) 13.00 Konclft ,1’ri t Ra* 
<ija Poznańskiego11, 20.30 Wieezór Ghópi- 
iais ltóyal“.

Katowice (422/,. Wilno <436). 20.00 
Transmisja ż ZakńpTheiO prgśż Kraków, 
„W ieczorn ica GóraLka'1-.

W rocław  (322) 20.20 ft-ócHsit \v(ól0n- 
'cz-.Iowy, 21.10 Muzyka lekka. .

ondyn (361) 20.30 M uzyk i Iuuuwa,
21.30 Koileeft ńteśnl 23.00 Muzyka iÓBO’- 
i zna z fest. „New Prinetr1.

ISpfck >'m ) 20.|S Koncert na dwoje 
skrzypiejć. 22,30 Koflckrt radińórkicstry.

KłOttgart (3/0) 2Ó.0Ó Konterl sym foni
czny.

H «  iłiurg (304) 17.00, liońeęrt Hugona 
K ran lm i z Oslo (hRówka), 20.00 „ t ić f  Sa- 
tanisćhc Llebliubor11 ti agikofńedja . W al
tera.

Fraaklttcl (128) 20.13 Koncert syńifu- 
lW zn j.

llzyui (117) 21.óo „Pajace11 opera Leon 
cavalla.

Łangcafeecg flek) 20.15 Program skia- 
flauy pt. „Opottiadaftfa giti11.

B rłiB t|Ś|) 20,00 Uwertury.
Wiedeń (517) 20.05 Kuftećft wigierskiej 

kapeli cygańskiej. 22.00 iWUżyku tane
czna.

Si„fla 22 ainAdik 4028.
WajrataWn (1111) iŚ-ilO bskn

'w v, yki-.-muSiu CSkeśny Ii. 11. 20.30 Kań*
ydWL kaineraiiiiy. . Wykoffiaiwcy: . isjuSa Ś(j%* 
'potóra .(Śpiew), KażarniefS Bulić r1 (Wisi.). 
Uóóp llwWrs frow-ki Gttrż.jj pSój. Ktijlkttn1 
ity I-ieiatzo (fóftĄ i  p P l-  L< Ur&SSift (tńrt;). 
•W p j jb & a ią i ,Ś t ó .  BóASti, 
iDżjbńsstsys ifeiiiiitótij Ghoipiii i 'S .  ikuiussah.

fta fcń *  (536) ii.00  MliTyka fa m M i-  
oW», lfe.00 T:stóśrńUjtp z WaT-slawy. S&80 
'Kńfjćrni, ^ p S s f lty .  \Vyf/ fw krvi pip. A li
na foi&iąwiśtó fspipw), ■ Śsaóeśśńy iaitor-aki 
\ś$łfeWis Oll̂ a: Wahhtlówa (ftu’Ł.), J fe jz  
jUfiRW -Pśfedkl iakv:iA|to 

.. Pasajnaa yó$p. i  fe t -

Ik taw te* (4 p L  W M o  0 0 .  *-• 30.30 
rn«niiffi!l6i& a Wa.łsżaAty.
, w & b m  '%%) 20-30 f e a t ^ ł i  .*m ió - 

ifiifetlitiy- W  pfó'patei0 Ił. BiirfElgti któoi,

P i « » «  (348) 20.10 ITatóW iefc ż fluńa.
usiulym ('-Tli). a t^ iifM iism W ja j Iptfi* 

Tsrjtirk .,py^B  .Ifellł fńnćt rlyp. H tjpr W«i,- 
' da, ,34.05 feiźyikii itanwćii!fik.

JttWttfciul (§90) 20,15 W iec iór ■ wiń- 
drolto<

M h w  fP ijii 21-00 z  oji&r Mks-
se-lmta-

ttrno (-i‘4 l) 20-00 .łl-'izvka. oiJfifititk&Wa.
LańdtlakerO (408) 56.16 Kńntsgrt stkreyp-

-A-jry a 'Kr-La’ean aa asa, baałRertnjnia-nrjT,
(dfeaypae). 221-00 ,,Pan śjnuttor" H p w lja  
Skit^rtkiia 1 Ka'deil^i'p,.
... fiSrllłi KiS4) '■ 20/30:: Kmieferi .wkiestry 
Jifełrit Weber. 2^60- .j^etdtfeswa..

WSwIWłóiT) 21.00 „Der NftćiUwlŁh'fćr“ 
jcoffiedja Th-; Korneru.-

G IE Ł D Y .  "  ™

1VarSZaM'a 20. sictphia. (Tel. G (*■)
6) Papińry państwowe: 5 próe. pOzy,w«ka 
dolarowa (dólarówka) 04,. 3 p ro ^  paisji’*-* 
ka kohWćrsyjns, 67, 6 próe. potyczka kń* 
lejowa 1026' 61 1/2, 0 pfóe. p&żyezkó uń- 
larowa 1920 85 1)2, 10 pfOC. pńzycZUa kó*
le jow a 104,- 8 próc. Listy Zastawne Lku
Gospodarstwa majójppgó 94» 8 pfńći Listy 
zastawne Bańau Iioliiogo 01, 8 pfóc. ÓblU 
gucji) łiankii Gospodarstwa Krajowego 04.

b) W aluty u dewizy* tPuary 6.80, Bel. 
gja 123.72, Iłelśiflgfórs 356.68, Londyn 
43.1-7, N. Jork 8.SS, Parys 34.78,. Praga
26.30 śzwajcarju i?'1.32, Wiedeń 125.46, 
W ioci.y  18,51.

WaCsZaWa 20. sierpnia. iTCu G. P.) 
Bank Hanauiwy 117, Bank Poiśki 164 S/i, 
Bank Zwigzuu NputPk ZaroBkowych 82, 
'Śpi ess 165, Klekir. HabloWa 80, Chńdou
fńw 180, Fifiej b8, Węgiel 07; NdkcT'82 iA  
Lilpop .42, Modrzejow 41 3/4, Ostrowice i. 
!ł. 117, Itóhn 15,Siafa«hówlóó 55 1/2, Ża- 
Wlcrńlń 26 1/4.

G IEŁDA ERAKOW SSAi
Krakuw 20-. siefpnia, (TŚt. G. 1*,) - -  

Bank Polski 18!.30, Gliońotow 178, Tdlian 
MbO, Piasecki 12.

GJftŁWA ZUtiYGHSKA.
Zurych 20, sicrpnki, (Tel. G. P j  Paryż 

20.#, Londyn 25.20 a/4. Ń. Joi-u 6,19 1 fi, 
Belgja 72 i?-i, Wioctiy 2/.lii 1/2, Hiszpam 
ja 86 1/2, liolandjk gOs- 1/4, w H iń  123,77 
im  Wiedeń 73.20, Sziókln Im 109.02 1/2, 
Ósló 138.02 1/2, Kopenhaga 338.1)2 1/2, Se- 
f jat 8.73, Praga 15.80, WarśzalVa 38.20, iki- 
dapeśzł 90.,36, Biaiógrńfi ‘J. 13, Atmiy 0.74, 
Konstantyńoppl 2,06 1/2, Bukareszt 3.17 
i  j i,  Ueisingfof: 13.00.

GI&ŁbA 4yiŚDEAoKA.
Wiedeń 2ó, sierpnia. (Tei, G. 1-.) ak k  

steraam 288.02, Beigiad 12.44 7/6, Berlin 
168.75, Brńkseia y8.47, Biiddpeszt 1b3.57, 
Bukareszt -1 .H;t 1/8, Kcpen naga 189,— , 
ŁOńtiyii 34,38 7/8, Maaryt ilś ,— , MeJjo- 
Idii: 87,06, N, Jork /ÓC.łt, psio 180:37, r  n 
r y i 27:675, Prągtt 20,973 7/0, Sófjd p;085, 
Sztok111.ini 189,45, Warszaw -  79,66, Żn- 
Mrcn 106,33, Amerykańskie 705.00, Wieńiie 
efeie 160.45, FrancUSkic 27.60, Wioskie 
37:12, JugoLiówiańskie 1240, Gzeskie 3095: 
ry^gierskiJ I20,7a, B sa jC arik lc  136,30, - -  
RCiltl fńkjńWa Ó.aO, fłeńta liltPWa 0,009, 
Renta kor. 0.8Ó1, Hunaj A dr/j a 8z.25, ,Tu- 
lóćkie 04.15, BńńkVereitt ,20,30, BódeflkrCa, 
dii 112,25, Kreditansiait 61,90, AńginbńnK 
21.90, Lóinpas 0,87, Lanoenmnk 3a, Mm ■ 
kurjr 23, iKtMej pćlli, 1082 i/2, Aivńostćfi- 
tka 114, Gżeriiiówee 78, Auślr-. kólej pau- 
stwńwtt 27.20, Goliiśzftw 21.08 1/2, AlpiRy 
15 1/2, Berg u. Hiitlen 787 1/2,. Krupp 
1079, Poldi Hiittc 162 l/o hima 133.75, 
Skoda 264 1/2, ŚiftrSza 11 3/4, Silesia 0,17, 
l/ahtći 00Ś.-2D, Guiicia 70, Nafta 05 1/2 —  
Scliodtńbk 10.40,

u lL Ł D A  PA fiToK e 
Pary* 20 sierpnia. (Teł. G. P.) Londyfl 

l lA lS ,  Ń. Jork 28.58, Belgja 355 3/4, Hisż- 
nailja 426 1/4, W iochy 133.80, Szwajearja 
402 r n ,  Banja 680,00, Hóiatidja 1626, Nor- 
Wógja 583, Śkv,ecja 680, Pfa^a 75^/4, Ru* 
ińnhja 15.05, Kiemcy 010, W iedeń 301.

«U £ 2 ftA  LOISDYf?SKA.
ŁOfittpE 20- sierpnia. (Tei. G. P." N. 

Jórk 4.85.37, Kanad.1 4.85.12, Holandjsi 
1310,56, )f'T«nO|B 124.17, Bulgja 34.897. 
Warszawa 45.35,

■om trn p m s m M ,
LWÓW, 20, sierpr.ia. 

Tendencja chwiejna, lekko zniżkowa. 
Obrót óźywi&ny,

W ALt/Tk: fioidfy atouryk, 8,87.60-- 
8,87.50, dóiary .*«naa. 8JL ćd—§,§1.30, 
korony czeskie 0i28,25-**0.2§.5o, Szylingi 
auśtr. 1.25,33*^1,25.36, ieją 0,05.60—
0.05,66, fraftki frańćusk. 0^4.50—0.31.80, 
ii-anki szwajear^ltiu 1.71.50—-iA L/ó, fun
ty szteriihgi 40.40.00^—13,70,00, eżorryień- 
ce sofy, aa jeden 25,30—36,60.

K L Ó fO : 20 korńn 06.43.00—36,70,00.
20 ifańków  04 10.00— 34 70.00, 20 tiiarek 
Hieni. 43<40,00— 42.70.00, JiO rubli roś. 
10,80— 47,20.

SIlLBBÓ: Koi-. ftUslr. 0.67.50—-0.67.73, 
5 kor. austr. £1.46.06- 3.54.00, O ók  gustf. 
1.73—-1.75, ruble rt-Syjskie 2.80—2.88, 
kópiejki za rubel 1.10— 1.44.

\
Ł J R L sP u w D E b t gj A . 
13 erocey M  wyraC*

[
as i m m w m M .
13 BroSzy aa wy ĵuc.

V
m t M  f (> S Ź 7 iK iW A iI « .

S wailM Ba Wyias.

jakfdjkoiwsek lą-ijż HoSASy, 
kńfv-ite® ł&l 30, Polak z Wyteziiaieeńieiii 
Sredhiifeni, ŁiiiąBtft bńiżMHeHi o&śBiiaiiy 
l#cańł-yezti,i€ i ii gbśpoda'-
atwerri; IśSfiefit i  iłUgfjiętJt!-^
pidifetykąi: K^iófleiiltó pod t ,oil6*-fSSłśH!t0 

• Źańfcshlńnie#:!*. BUtibod. 6748-2

ASłaSSBKTS; • de, ityśtycżSa d.leci soft 
etiWkA Żadefcia. 2żiókżcii4a t,M n a '‘ dy Afl 
Łńhiśtwtóji* 674-9

P lE R W S Z O R Z ^ N A  BILA bomnya, /. kjj.i
kiitetni% ppaiktyfee, —* biegle na
rna.i-,:y:#ęj poszukuje p-ocady w t-Ha: • 
,,rt»e.zy.i:nstij1‘ aamz —  chętnie W f .  
iŃóiaTjusiżKb-u aMwicfcaiLsm s te y ę  mole- 

WsptfipfaGit. ..Ptoaińy
iofc-', G70g

I
TFLPPGK neony za Sozblmm. Rozpacz 

liitilń&Jliczna, i listem ueia.a3-J.y- OhOB ko- 
oiefii6tliH pzzyjtóbać m * 3i*jt0ttf£2«lL, 
tfrosi rmob, istwrtń N^dżiok. 6756

]
■K reR t i  ptiw^aS-te ̂ j-yćląpyyńt PńnóW za- 

'Wćtfiby /atójfiMo-ść tir ćiiku Iftkttt H ifitcl. 
elKftd/śsiik  ̂ l i t  32. Zigitsfżeflla, ir  d 

1 • ,iSIMLs“ m k  „Peraiafei"* 0770

I

KTO r. pfoienatiTów przyrjdndkfiru, jZTByro-
diiic-ze-k- zainieiiifśbyL posadę W  pmńa-

- • Aiats,.. tłfwwgkśto ti* faknwą, ftat prowin-
cjl flfededeka-Lwawa, Z s lo e zm m  ,»&Kcz-. 
na. ftkoHc*11 dfo Admilrispacji. 6750

eeJCCtWnncSif*i
ALWOKAS', dóbry cywifetas obejmie ogól- 
: ftabstytaoję' toaacelalji we Lwotkie

Wapułpfacę. Zgtośżenia pf- 
seńtóe pe<l „Sufesiffucja'1, Kełw d, Syk- 
idUijęa,' 3 0767

X  M v S 0 ,  Ż H IL L Ł O K O .
ju oiószy sa w y m .

■2.6ifBłONO' kartę Cżiestraconą, auta oso- 
bówegó ,-,FW'ci“  L- W- 8317 Adam R
d,im, 'IHIBófrie-c. 0<3J

[
W O LN E  P Ó S A T .ł
10 groszy m  ccy*** I

APIE&A P.itógóW:?k'ro.8ó w. Skolęm ptizm 
Jśujo o &  zaraz nlig.isira katolika, wladti- 
jąbegu jĘzyki-em mitkim. C/I7

i
h \s s » ih  A N IA , S K LE PY .

10 gr..ury w  wyiks. I
OjeaSEKifY iWral na fabrykę lub magaZiń 

W P ffbfeli ■ dwńrffa Wl.KińWeso L # o “  
IW ra tó A e  iMytdilffiićSl <Jo Wtliujerih- 
liifófftińeji tfdżicfa edśyoiułl Dr, A, 
W t łs ,  L-wCW ul. m t ó e fb  M aja-17.

8735

PAZYlM Ę  pani«Bcdfe dobięjpo .domu, u».e- 
iwtć a -cuiem utbżyłńaiiifcin;' Upieką i spo
kój, STnópkowśika 37 Gl&czyńSkA. 67*5

P 0 SKB-KUIS 2 sfpdcriioĄ ftte siąntję 
ż •jjrąfii-iibifem łub b.0ż. Żgkj^efiMi.. T.j?- 
ittń-ij,,5i li.  m lia lewo. 07t7-8

P S K a i im o W l f i e ,  p ó w « « i *  7»UńA firma, 
udSieil dlugoidi-ińae-icą. ( pużyKikf;,. od- 
iktipi ńie-bio liifi i. p. ża (IWe pokcje iótn- 
iiorióA-e (e-tf-eni.) .'.eftenj A^ikó od sośpo^ 
tirnA (nie umtotewańe) 25gł. .jed n a  
Óeofaar 1)087-3'

E LA  t e ż r t lA  5 k i  gieiń. posztiik-liję po
koju z HiSzyifttóie-iii i ti js tó w a  opieką, 
ły ifc  U iaxdiowxi=ł.i jiede^oga k  Wz/die- 
Waifey .(ńjeliirtófięj prtuesiwu ^iftrn.) od
i . WfeeŚirM. Zgi,ó2.żć:[))iu. pibeańtoS: Zie-

~ TOa.nsil- f U s l  BfuktfWślt-i. 6764-2

POKÓJ d-fu. dwu 0(|śA  >. tiifźSttatótet. przy. 
eoti.dp.ej rodz-iiufe p6s;«Bkiłyn»ay. Z fiijte e -  
ńie Df-. ŚA/ftózCik, MogifeiStćfl, rp. Btłflza-
nów. '60615

r
KUPNO X SPRSEBŁZ- 

i3 gtaszy ia m m - I
KUPIĘ gospoda,rsiwo 30—50 niorsfiW do

brego pola wm,z z Inidyiofeimi ’ Sylo lub 
bliska miasta wc Wschodniej Małopol- 
sóe. Zgloszionóa, proszę m-dsylać do Aa-( 

md-nśsldfacji „Gazety E-orain.11 pod „Ga-umf.
6760-3

PriłŁEfÓN , M i  POR/' n 93. m  10118

LEOn  Oe h a h b , n

NIEŚMIERTELNY
—  A jeż&lJ j»fł(y’iS.’9... Będzie ruinie 

pa li k oA M f?  Gluóe
.yNiccdi c ię  ;Ba.fi Bóg Lócha ś  tts tf-ń- 

b-iuT,'* —  potny^tó^
—  W ięc de}>i-zw, pyufag, k-c.dlisii 

Irowzke..
Mifóśó kferutje kiT^SStói,

IJStAjiiłffl. W4*sS a Łofóib&fóteffi ipńśKió- 
rjfyfiA M  drswćom, ŝ isyti- ' .h'a iifciłYitairZi 
\n w % :y  <lo saiii jadiaJdieA (Jpairia 
n a  głów ie rae-iaLMicj te dr'znm .e  krfe- 
densd- Głowa p'tvxt:!nr;-:la s ię , z  jej 
m iętAza pa-ni T-oh,!; kiiM-ilyk*

—  B ieM  ipah-, raJcia, du&xąc tiip ze 
r-UwJiU.

Ż*ffiy 1yi®a * (»r  pnia. itió ^ l t M a ł l  
] 'rzc-«nid!i-śu.y ob - je.

A n d w j b i t  pelMi njiusciiabw u, dia -sta- 
rych  aarakóW, g<iz'M kiAtlctn-sy jdOiiiiryikaj
IV, ió'AV.idrfaity a,by bkafcAó iSaf^tki.
N ie  Wą/ufjłi:, że jiiiillitżej jżrw iać ptnrfouiy
1-jyić adaarógflsii f ia fe e  sfekieM ów. EJs^ 
dyp  góesnJej bc/fciw sil; iJófeiżyiWsue

fbTyatóiń BcrgiijcĄdiOłu. Gzy’ż- BaśLa

fSetezywaaiość ro i łiyLa) B&śb •RJBMtóT"
ćjjffia? Ar.drzej źnajdjoiWM W  p-^aiiV4Vbr-

(® fac !i żywo zsuklhRiłtaSb StfftgU
pefpęSu do póaz-uib-iwairAa wrażeń, _Kl«-
BY to śe .p&MtGgó aiSiia,
tłłi, spotó-jny m ól łaiipżkóm'y, ojóióc ro-

na siiedlekl^łóh^sB& ilŚ afSoiiisU
S/tAriie e ię  śżeOTłSffifefń jpSSt/Ŵ  i  fe ń lc l ?
TL wielkie e-lów-a i mady khicżsyk: Gtt>.
jtlge, pojodyifiefc z dbkitcWaS (irc-zory.

•

. WestAlif Gd praco,wicL Niatfa^H na  
fcbńteó opfeticói» 3Duktó>i' W  M y » r  1 1®- 
m#i1i czertirw© sf GSM-
'fliętyińi: ręfcatBaBtii powM^ilR N7la&iiie 
kfólika Wyjąd liawniek rdlzeiliśa piiafe- 
dfUzńiilńiŻG ż dfcłu ShiMBe. RiUGL? §fe|c 
>vet+i;ó na sat-Yteniicj^cft ciadiko.

„Ach, acli, buficnuł'- żhow' śeńjo-i\vła- 
śeitWeśel ‘K “ i 4 w ilp jin i it  się w  dbichti 
pT#P)3fa4-IZ-.

pyldt 11-aiwp.e,/-jjAy;. kpóliik był ch®* 
;-y lub zran iony?

N ic, me*,.
DOktói1 26 bflłau-dżeiltą, mi oicStw SA - 

A-Af wiaś-Ac 9#ój oa&m w  forfada.
" - -  C zy n iosę poram ,tkópoi,iodiłr, pa

nie dcytkosrze?

*->- Jłdófjńia! -p-owtffil4  grub-its. niS1- 
cluj/ńk-.

„Ś ty ję ty  ó f ip i  ode ęó zn a  ciebie i 
iGżik-si; Br09Sił4 Ł ifesyw y to  totem. % 
t\v33iń tdzńbióńi. D laczego liie  zanaib 
ż t i j^ ż  lep ie j tiyegó śUTtlffi. K ie  żnatsuS 
yo debrze!11.

:~a:' Jttkiby -IA :iiyl łStfetozyiii dla nuBe 
oflpńWwdr palA łl ftdytey tak mói podzii* 
co YcicdżieLi, ze ja pracuję u człowieka, 
który ńdkfyl iefeafMWB M  BtaroBć. Al® 
ńio ińdjjs iru; powiedzieć. Brak przecińi 
tsga adb^taf-il cń i a i

Bei-któr saultał sójLTiM, alby pctloiżye 
swój kaytrałbCżek, rdźhMia,. N ie  cdjpowla- 
dat. W  gl-uisych palcach tizy.ml dćli- 
kałuc s żezyp czyk i jak  u zegairmietiteJa..

„N ie  m ów isz mi rAc o sylaśeihyoSci 
*•'? 'fi-hiihćplej! Bpróbiijiny z  inAej be- 
c zk i1*. .

Pan i d A k ifz i- „ .p in  za leca mi dy- 

skrot-ję, A  pati nie W ic jp il o p a lili ińó- 
\ylq fld! alfo Stad.

Citegctfy s łu ć t ó  p ią ie p rzez (fe ie- 
siiiiśi togo ińoiaóio^u, MruknĄl uod nie- 
z m u w & le *

~  ftrżypńfhaaifcei iwMg fttgtf 
ka. Tato. ^fyesajtsB 0  tsaoiu w Gtericwfc, 

ton!®, idwa* c z y  -Istj|j5 la to . pano

wie opowiadali, że vrb Etetłicji ż jje  Ła- 
kćttSieiWwtoSiy ppiĄ , ifemiSl ^taitlezek 
Nie . Wylmleaianó pafi^fcggo nazw iisk&, 
alń to- b yła  kbbSL ••# kubek fttólorjft pa
na Bidarda.

—  BaAii.aikar/.e! !-z\A i-t Obffiply.
—  Nfe, iekifirze. Wygiipiiilil daWfet, 

że ńś-e dowtonsnin, tótoiu, poflefrayitmją 
imiśłyTikację, ipfoSaę Się -SB  glMfewW;.

DdUóa1 w -Adazyi .fiuiTwMżni i p*W- 
sż6Ś4 do niikrcfekoph błyszczącego pod 
kl/Stkam. Od!k.ry’ł  eo. mStaiwiL W yęl^dńl: 
w  swyirń białytm kośbjsuifflie z p lam am i 
krwi jak ^ ip lan  tajetŁnej refiigji. dopef-
niająidy ry.tualhoźo GMźądlku.

Posiawi-f trlikroakiu) ńa stole! stan-ął 
n im i .Tnftw-ih

Lekarze  i aitaetai oeUUm pifzyjniuiją, 
i>r.-.,wdę nie napisaną w ich  kBkagach! 
Nł'oC-h i» »  tio sobie zapatnóę-ljai pnsy ja- 
ciplii! (Jegó gióB brźmjfejl g^ilclio). A 
jednak, .to prawda. WPWtłaialatn środek * 
ptzeciiwkó gfnferci! TujkilfiK. Nitsoh p<Oł 
paimiięta tę nafzWę, Ijcunifeiind" Któii^egci 
dnia,,, później.., usłyszy paiir a łom, til 
i tuti, ńiGrtytet ł/jm- -Gtonowtoi

r f j  H w t
 ..
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RRZilDSIĘRIG R ST WG fabryczne porzu-
- lu je  4-o.spbowego, mało używanego au- 

ta-tórnuizyuy w  battteo dfflbnjmr staa-ie. —  
Łaskawe zgłoszenia do AdmiufeLraoji. | 
i f f& i .JAmiużyna"* 6754 j

DO NABYCIA, lom-sta 10-krotne pry/.- !
• matowa. Rus/a. iwneryfcańsba dla PRo- j 

łów, Marynarzy i  WojskowWtei daleko j 
•tiweśrwacyjna. Jwatóntoi 3 Maja 0. 6744 • j

W y p r a w y  S t u d e n c k i e :
łóżka, sienniki, poduszki, koce, 
kołdry, prześcieradła, poszewki, 

poleca po n aj tańszych cenach

JÓZEF SCHUSTER
Magazyn m ebli, dekoracyj i po

ścieli Lwów, Katowskiego 10.
Tel 32-54.

W ILLĘ  murowaną z dużym ogrodem w j 
Brzuchowi ca»h z  wtewtem 2.000 dolarów 
oks.zyiin.ie sprzeda Biuro Wojtowicza, i 
Lwów. Sapiehy 9. ' 6766 i

PIANINO zagrapiojsne, krzyżowe; Ito-n- i 
atrakcja mela-fowa sprzeda tanio Sicie- : 
miarski, Kopernika 26. 6738-3 i

OKAZYJNIE do sprzedania mundur i \ 
płaszcz policyjny na. średniego wzrostu j 

mężczyznę Grunwaldzka 9 II p. naprawo.
_     6722-3 I

FORTEPIAN zagrcP.ic.zny, znakomRy, I 
■iiiótka, krzyżowy sprzeda Skteniórski, i 
hopermka 26. 13686-4 j

SPRZEDAM PO OKAZYJNYCH CENACH i
jadalnię wiedeńską palisandrową, sy- ! 

pialnię wiedeńską jasionową, salon anty
czny mahoniowy, gabinet męski wiedeń- j 
ski, gabinet męski empire i rozmaite mc- [ 
ble. ,x

HALA AUKCYJNA, ' |
Akademicka 3, I. p. Telefon 30-54. 6733-2 j

W  JAREMGZU do sprzedanim, zaraz:
J) Wille. dwufamiiiliłna o 2 pokojach i 
kuchni podpwmazcmęj, z obszerną, we
randą na parterze oraz 3 pokojach poje- 
uyrtczych na piąterku. przysposobiona 
na simę, .kompletnie urządzona, światło 
elektryczne, wspólna studnia, osobny bu
dynek gospodarczy, opafkanio.ua, budo
wane. w stylu dworku, na. parceli 800 m. 
kwadr., z pięknym drzewostanem. Cen - 
iraine położenie za 2.500 doi. galówką.
2) W illa  dwufanńlłjna o 3 pokojach ./ 
obszerną werandą, na parterze, oraz 3 
8 pojedynczych pokojach na piąterku, 
budowana w stylu dworku, z osobną, 
murowaną, jadalnią o powierzchni 40 m 
kwadr, i kuchnią podpiwniczoną o 24 m 
kwadr, na parceli 800 ro- kwadr., wspól
na studnia, światło elektryczne, kom
pletnie urządzona, z  piecami i opąrka- 
mońą. Centralnie położona, blisko dwor
ca i  kościoła. Cena gotówką 3.500 doi. 
Informacji ydaiela księgarnia Mariana. 
Hasklera, Stanisławów 6631-3

flritfsiyBżny zahład m\m\m fczMow i LaHiernietwa 
F E L I K S  G A L I C I Ń S K I

Biuro k&mfiajfeA: Lw ó w , uf. Boffnflw fl. praeoom ia: Heuinga 15 .
Wykonuje roboty: szyldowe ta  szkle, blasze, drzewie i  płótnie. 
Poleca tablico lane, g dła Pańs wowe Odnawia lokale, w y

stawy i t. p. p r z y j m i e  re lła ra y  na w a rach  i parhąaacfi.
Osobny , d dał lakierni ;7.y. Jedyny we Lwowie piec gizowy dla 
robót wypalanych na gorąco na sposób zagranicy a to: tablic 
emaijoisanych, nae. yń, kas, kasotek, łóżek i wszelkich urzą

dzeń d la PP lekarzy.
Roboty wy non u ją się solidnie i po umiarkowanej cenie. 

Wzory i kosztorysy bezpłatnie.
zam ów ienia p r zY jn n je  rfiw nia i B u to  ogłoszeń .n o w a  ftołdam a* 

iw fiju. B teregs 28. Tofsfon 9-24,

STAn ZA PAWr? • KRWkWIEłHE
s r a z M

i

Inserujcia w 
Gazecia

Poraniu j

i

Humor.

NAJFUJKRIEJSZA garduir-ha dla d zlec i 
„Sport", plac Halicki . 3. 6729-1

SKRADZIONE dokumente, Kuczy Józefa, 
ur. 1897 w  Rogach,-tj. telążka wojskowa 
PlvU. Stryi 53 pp. Łtcs. i karta m-obi-l, 6 
p. 1-otn- Liwów niniejszam. unieważnia 
się..Kucza,Józef, Rypne p. D.uba. 6759-3

KOMPLETNE wyprawki dla noworodków 
,,Sport", plac Ifelścfci 3- 6729-1

OFIOERSKIt, slndemefcie czapKi L. B. Sa
pał:, Lwów, Legionów 3. 5312-45 FEJB NAlłEŁr uuodziotiy 1900 unieważnia 

izguŁaofto rtokumorata wojskowe wydane 
przez PKU. Rzeszów. 6740TATARÓ W , iud  Prutem. Pierwszorzędny 

pensjonat „Zofiówka". Pokoje słoneczne 
od 20. sierpnia-, ceny zniżone,- tenis, for
tepian-■ 6773-10

■ ■Iiiiuiliilt ..W**

Pokój umeblowany
o 2 łóżkach, możliwie z używaniem 
kuchni 1— 15 września poszukiwa
ne, Zgłoszenia pod: B. IŁ 1345 Ru
dolf Mosise, W rocław  1. 6769

LECZENIE kośnie tyczne wszejfcieh wad u -  
rody specjał®em;i, w  Polsce niezn-anemi 
Itteiodaan; (głęboktem ocByszczarwejn 
tkanek skóry, chfrurgją plastyczną., przo* 
nrianą. mhterji Htł.) urządza w sezonto 
wikapyjńym  Zakład .kosmetyczny' ..Bu- 
•ręka", Lwów, BuuJanin. 4. • Rreyjp.zdnym 
zapowńi-cme miesz/on:'..,. catedzienur. u- 
•trzymanie 7. zabiegamr. opieką, lekarską 
25 zł. dziennie. 6755-3

POSZUKUJE SJĘ
dla pruwadzemśa órkteatey Związku robot
ników pr.zy wdsSraem pr^dsiębioratwie 
ditiewiti-emi zdo-loogo dyrygenta, który jed- 
noczaśnie anajdzic -zaŁr-udtnenie w tero 
'przodsiębkMEtwiei Oferty wrą/ z jvxianlem 
wwwmików i kwałłfiłiacjaim-t uprasza się 
nadbyteć pod adresem. Związku Chrzęści- 
jsAąkfego refc. w  Wygodzin- 6791-8 

Csabfete* Dnia 19. hm. odbyt się' v?c 
•Lwowie ńłu-b WiP. M-ry Angus(v Karezy:i- 
stiic-j z  WPa-Ttcrri D i. TMauiyęym Nalauruh- 
•ncm. • ■ , 6742

OSTItZEZENIEI Ostrzega się przed naby
ciem od firmy fażymier Ślfwińsk-i i Sk-a 
iro Lwoteie 3 Tceksli po 1.000 zt. jako 
weksli kaucyjnych, op-ai-r.z«nych pedpi- 
pisam-i firm y ,,Primus" sp z  o. o. i p. 
in-ż. Tadeuszu Y7 yż-sScows-kieso, gdyż 
weksla te są już zapłatfone i  honorować 
-je ]ii« bedzdemy-. ..Primus". 6776 i

Horiłuiw susa smaieo i Słsiing AmspgkańsHEej
ET n „ igm rm f U m  UT«% Dom Hanclłowo-Koims owttr s r m y  u e  -  ra a  -  h e n k y k  r a p p a p o r t

na Kośc uszki 14 telef, 3017.

Dr. Eustach/ Pr^m a
ord. we Lwowie- ul- Łyczakowska, 32 

w  chorobach wewnętrznych. 
Prześwietlanie Boeutoońctn. 6574-3'

SPECJALISTKA CHORÓB SKÓRNYCH 
I WENERYCZNYCH,

B. Sekund- Państw-' Szpitala PoważCcliac-ęu

Dr. FRISCH - SAW ICKA
Ordrmj.jo d la . kdbśsl od 2-—-5. .YTaoHya. U.

trywJne S>eniinarju,n n«sucz. 
żeński a w Tłumaczu ogłasza

Konkurs
n a p o s a d ę  D y r e k t o r a  i k w a l i f i k o w a 
n y ,  h s i ł :  polonisty, matematyka 
i pedagogii na rok 192F/29. Zgło
szenia natychmiast!

MIESTETT!..-
—  Ach- państwo tak wtsześnsc odeho- j 

dzą? Panie oofctorżc, czy pa® musi zabrać 
ePM.flCTOUą imfeon.kę?

—  Niestety, musrzę!

Droga do wielkiego 
majgtku?

Wielkie wydawnictwo polskie

sfinansuje wynalazek
natury bardzo prostej z dziedziny maszyn drukarskich.

Panów inżynierów budowy maszyn, konstruktorów i mecha
ników precyzyjnych uprasza się o zwracanie się po informa

cje do redakcji „G.zaty lorannej" między godz, 1-2.

. IT O M A S Y N A  ,

A AZO TN IAK  a
SOLE POTASOWE
k r a j o w e :  s t a s s f u r t s k i e  
S I A R C Z A N  A M O N U

U S PU LUN ZELIO
M Z iF K M ftM H
iw a w K a ś tiu s zK iis
N r. Dz. IN --,57994 ex  1928.
Dyrekcja Kolei Państwowy cU 

w  Krakow ie.
Dyrekcja Kolei Państwowych w 

Krakowie zwraca uwagę dostawców 

i wytwórców muundurowania ści
śle wymiarowego na ogłoszony w 
„Monitorze Polskim" Nr. 287 z dnia 
17/S 1928 roku przetarg publiczny 
wyznaczony na dzień 5. września 

1928 r. na szycie umundurowania 
ściśle wymiarowego. 6764

Kraków, dnia 7 sierpnia 1928.

CENY OGŁOSZEŃ;
Z* wił.rsy, 1 - szpaltowy milimetrowy 

iter, 30 mm.) Ogłoszenia zwykfe za lek
iem 12 gr., ża iriersz I -  szpalt, niiliinc- 
rom-y (saer. 60 mm.) nadesłane 35 gr., 
m wiem* 1 - szpalt, milimetrowy (szer. 
14 mai.) po kronice 40 gr., za wiersz 
- nrjMtil. ttiillmelrowy (szer. 60 mm.) w 

efcicic (kronika, repertuar, dział ekono.

mierny i Id.) 50 gr., za wiersz I - szpalt, 
milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach 
190 gr., za wiersz 1 - szpalt, milimetrowy 
(szer. 60 mm.) nn pierwszej stronie 60 gr. 
drobne ogłoszenia za słowo 10 gr., drob
ne ogłoszenia kopno i sprzedaż za słowo 
12 gr;, drobne ogłoszenia matrymonialne, 
korespondencje 12 gr., prywatne z* sło
wo 12 gr., dla potrzebujących pracy lub

posady 3 gr., eała strona ogłoszeniowa 
285 zł., pół strony ogłoszeniowej 150 zł., 
eała slrona tekstowa 480 z.ł., .ala strona 
pod nagłówkiem (1 - sza) 570 zł. Ogłoszę, 
nin zamiejscowe 30 proe. droższe. —  Za 
ogłoszenia w miejsen zastrzeżonens, ogło
szenia osobno stojaee ł bez nnmern doli
czamy 25 proe. Odpowiedzialne#,!-! za; ter
minowy drnk ule przyjmujemy. Poria

l
przekazów nłe bonlfiknjeniy. —  Dwagat 
Kolumny ogłoszeniowe są podzielone na 
8 łamów (szpalt), tekstowe na 4 łamy 
(szpalty).

PRENUMERATA mleslęczotrt 
Z dostawą na miejsce lub prze.

gyłką pocztową . , ,  .  l l  SAMI 
Bez dostawy , , « ♦ * » •  rt- 4*89 
Za granicą zł. 7.09

X  drukarni Spółki scydsnrnSdijej; GRODKI I SPÓŁKA, pud ran . J. MRCKJEGO, we Lwowie, Odp. ted, JSTEFAN KRZYŻANOW SKI.


